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PISMO POLSKIE~ 'PARTI 
ROK IV 

Prezydent 'BIERUT 
o jqł protektorat 
nad akcią 
wymiany kulturalnej polsko -radzieckiej 

W A'RSZA W A P AP. - PIezy,den t Rzec'Zypo-
6]lohtej Po}';kiej Ob. Bolesła.w Bie<rut przyjął 
delegację T"Wa Przyjażni Pol'Sko - Radzieckiej 
w osobach: prezesa zarządu głównego min. 
Henryka Świ ątkowski ego , seik.retarz8 general
nego ob. Stanisława Wrońskiego i złon'ka pre 
zydium "zarządu głównego ob. Zofii Wasi1ik:ow 
skiej. 

Po wysłuchaniu jn.formacji o działaJ!no'ki OT 
ganizacji, Prezyden1 wy<raził 7.g{)dę na objęcie 
protektoratu nad zai<n.icjowaną przez T-wo 
Przyjaźni Po~sko - Radzi€Clk.iej akcją wymia
ny kulląralnej i PQgłębienia przyjaźni polsko
radZ'ieakiej realizowaiIlą w pażdzierniku br .... 

Arabowie utworzyli 
"rząd tymczasowy" 
na okupowanych ieryio

riach Palesiyny 
PARY! PAP. - Z Kairu donosi agencja 

Frarlce Presse, że komi:t€t połityc:zny Ligi A
rabskiej powziął zasa.dniczą decyzję w spTa
wie utworzenia arabskiego rządu palestyńs"lae 
go. Komi1et uważa jednak, że nie należy do 
jego kompetencji u.sta'lanie formy i składu 
tego rządu, wobec czego ikomiotet administra
cyjny dla "wyzwolonych te.rytoriów lPaaestyń
s.k:ich " , zorganizowany w ubiegłym mi€oSiącu 
pod egidą Ligi, zostaje uznany za "rząd tym
czasowy" aż do czasu zebrania się ikonstY'tu
anty. Do komi1etu administracyjnego dokoop
towane będą nowe osobistości, wybrane przez 
wysoki komitet arabski pod przewodnic~m 
muftiego Jero'Zvlimy. Komitet p-oIHy<,zoy Ligi 
Arabskiej pra.gnie, hy Arabowie p8'le!O!yti~y 
5I'JTmn'Y'a!i nąd "ymC1: owy i ~ 7..& w hl.,,;, • 
cym tygodniu w celu wyprzedzenia gen<>rill
nEgr) :zgromadzenia ONZ. Na qp.l~ k(1'!ll"tetu lId 
mi m~trd~yjnego miaJ'lowanego przez Liqę A
rah~ką, stoi ja.\o prezE'.6 Ahmed Hilmi PilS'Z~ 
b . gen€rał lUTerki, ohecny guhemat~T Jel"ovr
l imy. 
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Maurice Thorez wzywa lud francuski do zjednoczenia się w imię 
walki z narzuconym przez reakcję gabiąetem Queuille'a 

PARY! PAP. - Przywódca Francuskiej Par rez omówił obecną 
I.ii Komunistycznej Maurke Tho'1'ez wygłosił Francji. 

poli,tyczną sytuację we sikutki tzw. "planu Mayera", a obecn:e grnzi 

w Dijon przemówienie przed 20-tysięczm.ą rze· "Nędza klasy robotniczej Tośnie! Robotn;cy 
szą Tobotników. W przemówienill swym Tho- tr,ancuscy, rzemieś'lnicy i cMopi odczuli już 

o trzeciq au diencję, u Stalina 
proszą przedstawiciele państw zachodnich w Moskwie 
LONDYN PAP. Jak dowiaduje /tię ""gen- PQdsekretarz stanu USA Robert Lovett 

cja Reutera, przedstawidiele mocarstw za- i rzeczoznawca departamentu stanu Charles 
chodruch w Moskwie mieli omówić w clą- Bohlen, którzy w ciągu ubiegłego tyg')dnia 
gu poniect,ziałku szczegóło:vy ra~ort na te- odbyli konferencję z sekretarzem stanu Mar 
m~t rozrnow 4 gubernatorow :-",oJsłwwych w shallem i ambasadorem brytyjskim sir Oli-
NIemczech. Według lruonnacJi z Wlaszyng- .. .. 
tonu w najbl'iższy<:h dniach oczekiwane jest ver. Fr~sem, rozmaw:ah _w . ruedzIelę tel~

. uzgodnienie polityki m'Jcarstw zachodnich foruczme z Londynem l Paryzem. Fran.cOls 
przed wystosowaniem' prośby o trzecią au- Seydoux , doradca pohtyczny francuskiego 
diencję u generalissimusa Stali~a. Źródła gubernat'Jra wojskowego w Niemczech, wr6 
waszyngtońskie zWI'lacają jednak uwagę na cH w niedzielę samolotem z Berlina do Mo-
wahania Francji. skwy. 

•• Sukcesy armil Markosa 
RZYM PAP. - Radiostacja Wolll.ej Grecji 

donosi, że jednostki armii demokratycznej wy 
parły po zaciętych walikach oddziały armil a
telh;kiej '.t' rejonu góry .FamaoS. Armia demo
kriltyczna panuje na całym odcinku fronfu 
p rn - r . I n, w o<!leglo« i ilkud'liesię 
du k]m. od At~n. 

Art leriil ..... oJ~k demok,raty<"Znych zhombar· 
dowilła lotni~ko Sates w pobliżu Salornk, za
daJąc n1e1p'r.zyjacielowi ciężkie straty. 

Na odcink1! Vi,ts! - Florina toczą 5Jię w dal
I>7.ym ciągu walki. W wynilk'll kontrataków, 

oddziały demokratyczne zajęły kilka wa'Żmych 
punktów strategicznych w re,joni€ Dendrocho 
ri - Jeropinghy. . 

W Macedonioi środkowej wojska demok,ra
tyc7ne atilkują umocnione &ta owis.ka nierp~ 
Jad pmvillta j Chalsidiga. 

PARY! PAP. - Rozgłośnia Woln€j Grecji 
donm;i, że w ręce armii demok.ratyc'l.nej wrpadł 
fQzkaz dzi('nny, podpisany przez jedne.go z ge 
neralów armii ateńskiej. Rozkaz ten :ropowia
da użycie gazów trujących przeciwko wojskom 
generała Markosa. 

im nowy plan wyzy~u - ,plan Queu;ile·a. 
Od chtwiJi, gdy komuniści zostali usunięci % 

rządu, sJ1h!acja g06'Podar~ Fram;cjł stale 6ię 

pogars2d. K<llPitaHści ameryOtańscy grożą, że 

gdyby do rządu powr6ciJi przedstawidsle ludu 
francuskiego', wszelka pomoc ." ramaoh pla
n.u MaIlSha,JJa zostałaby na'tychmiast rofn:ęta. 

Czy 6UWereJl!llOŚć Francji nie stała się pustym 
frazesem, jeiel:i wszy6'tkie 'I'ozkezy :dą z Wa
szyngtonu". 
Mówiąc o nowym rządzie francuskim, Tho

'fez oświadczył: ,)'remier Queuille, który był 
już 22 razy m.i.nistrem, powiedzia} otW<lrcie, 
Że rue bierze na .}jiebie żadnych zobowIqzań w 
sprawie płac robotniczych. Możn<l ' więc przy
puszczać, że obiecany zasiłek w wysokości 
2.500 [ranków dla wszystkich robotników !run 
cu.sl"ich n.ie będzie wypłacony". 

Następn.ie mówca pod!kr€Śolii kontakty n-o",!!
go rządu z kolaJl1li gaullistowskimi i stwierJził, 
że masy pracujące domagają się l będą się do 
magaly rzqdu jedności demokratyc.znej. 

W zakończendu swego przemówienia p,rzy
wódca komunistów francuskich wezwał W5:l.V

!9tkich patriotów i s1.C2erych r€pU!bliJkan6w do 
zjednoczenia się dla walki przeciwko reakcji. 
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Prezydent Gottwald 
- na urlopie 

rytyjscy agenci w Indiach 
podburzyli Hindusów przeciw Muzułmanom. Napad wojsk Hindustanu na Hajderabad 

PRAGA PAP. - Pl"ezydent republiki Cle
ch06łowackiej Klement Go'rtwald wraz z mał
żonką udali się samOIlotem na Krym, gdme s!Pą 
doZą wakacj€. Na łotni6ku prezyden~a żegnali: 
premier Zapotocky wraz z całym gabinetem., 
ambasador lI'adl;ieck! - Silin, s€kre1a.rz gene
ralaly partU komun~6'tycznej - S1ansJcy, oraz 
przeds.tawłcie1e władz nądo<wych. 

Konferencjo w Paryżu 

Nizam 
Hajderabadu 

- LONDYN PAP. 
IN poruedzi.ałeJk o "-€j 
rano CZa.tS'll mi€.jscowe 
go alIm.ia hinduska 
wkroczyła do Hajde
rabadu, oo!amiego 
księs1lWa InM, iktóre 
nie dołąozyło «ję do 
żadnego z dwochno· 
wy,h dominiów: Hin
dustanu ~ Pakistanu. 
Nil1arcie armii hindu· 
skiej rozwinęło e:ię z 
3-ch &ITon: od półno
cy, zachodu 1 połurJn.io 
wego WosQhC?d'U. 

Kom'llnJiJk-alt r.ządu 
hindus1kiego motywu
je linwa'Zję fa!lotem, że 

nąd Hajderaba.du odrzucił i';ądania w 60prawie 
rozwią'Z.an.ia od&iałÓ'W r.azakarólW, zachowują
cych się a'9'l'esyw;ni€ wobec Hindus·tanu, oraz 
ułatwien i a powwt·u wojsk hinduskich do mia
sta Sekunderabad (dawny wielki obóz wojsk 
brytyisko - indyis.kkh). 

Razaka,.owie, o kfóryrh mów; komunikat, 
. są mU'lułmańską organizacją wojsikową. 62-let 

nI władca Hajderabadu zwany "Nizamem" jes't 
również muzułmaninem. 17 mi1ionowa lud
IIlOŚĆ tego kralju skla,da się jednak w BO-<:iu pro 
centach z Hindusów. 

Wojska hinduskie zajęły już kilka mniej
szych miast. 

• • • 
LONDYN PAP, Według doniesień z New 
iDelhi wojska hindusk.ie wkroczyly już do Haj 
derabadu na głębokości 50 klm. i zajęły m. in. 
węzeł kolejowy Naldrug. Na 'tym odcinku woj 
ska Hajderabadu, dys.ponujące lo tnic bw em , sto. 
wiały dość silny opór. Na innych odcinkach 
armia inwazyjna nie spotkała się na razie z 
większym oporem, Radio Hajderabadu doon~i 
o wzmocnieniu gdJrnizonu w Sekunderabad i 
wzywa ludność do sto60wal!lia środków ooro
ny przeciwlotmczej. Wojska hinduskJie :lacie
rają z 3·ch prowincji, graniczących z Hajderu' 
badem: z Bombaju na zachodzie, z Madrasu 
na poludniu i z prowincji centra_lnych na pól· 
nocy. 

LÓNDYN PAP. - LondYl1skie kola poinfor
mowane 7.apowiadają, że rząd HajQ.erabadu -
bez,pośrednio lub za pośrednictwem swych 
przedstawicieli w Londynie - prześle łelegra 
fim:nv aneJ. tJ..o "'l'Jc.retarza aeneralneao ONZ -

o zwołanie epecja.1nego po~ied.zelłda Rady Bez 
piecZ€ństwa. . 

• • * LONDYN PAP. - Dowódca po-łudniowej' ar 
mii hindus.kiej gen. Rajendrasimhji ogłosił o
dezwę do ludności Hajderabad'll oświadczają
cą, że wojska hindusrk.ie wrkrac.z.ają do tego 

knju 'W c€lu "przywrócenia pokoju" i zapew
nienia bezpiecz€ńs~wa przytległych obszarów. 
DziaJl.ania wojsk hindU5kich mają - jego zda
niem - charakter "aik:cji policyjnej". Po za
kończeniu tej aikćji n<1ród Hajderabad'8 ma u
zyskać mo'Żmość zadecydowania o swym ną
dzie i o stosunku kraju do Hindu6tM1~. 

Mordercy z Ku-Klux-Klanu 
przeprowadzają krwawe wybory w południowych stanach USA 

NOWY JORK PAP. - Znany faszys{a Tal
madge, człon ek organizacji Ku-Klux-Klanu, 
osławiony prześladowca Murzynów, został wy 
brany z ramienia partii demokratycznej guber 
nalorem stilnu Georgia, 

Wybo ry odbywały się w a,tmosferze nie.sły 
chanego terroru. W mieście Al&ton członkOWie 
faszystowskiej or.gani:z.acji Ku~Klux-Kłan za
mordo,wali żonę i 5 dzieci Murzyna Niksona, 
dama~a,jaceno otiP dla. &iebJe ;prawa !lłosowa-

nia. Podczas wyborów dopuszczono się ol':lrzy 
mich fałszerstw. Członkowie komisji wybor
czych bez..prawnie wykreślali ze spisu Murzy
nów. 

Osoby ipod€jrzane o poglądy pos~ępowe za
trzymywano nie dopll<!5zczając ich do urn wy· 
borczych. 

Na Jlustracji - członkowie zbwdaJ..kzego 
Ku-Klux-Klanu pod<:zas swego generalnego 
7,Q'oromadzenia w &t~ Georqia. 

'ff sprawie byłych kolonii włoskich 
PARY! PAP. - W ponieduałek o gach. 

15.30 roz,poaęły się obrady prz€dstawicieli " 
wielkich moca'lstw w .sprawie przyszłości b. 
kolonii włoskioh. 

Obtrady za-gaił minister s 'praw Ulg:aniczn~ll 
repu'bliki frMlO11oS1ld-ej Robert Sohuman. Na ('ze
Je d el€gacji rad7;ieckieJ s<\oi wicemimster 
spraw zagranicznych ZSRR Andrzej Wys7yń
ski. Stany Zjednoczone reprezentuje ~mbasa' 
dor amerykańskU w Londynie Lewis Doug!as, 
a Wielką Brytanię - ministe'l' stanu Hedor 
Mac Neil. 

Wallace oskarża Trumana 
NOWY JORK PAP. - Kandydat na pr€'Zy

denta USA z ramienia Partii Postępowej, Hen
ry Wallace, przemawiając w Baltimore, pod
dal os'trej k,rytyce politykę prezydenta Tru
mana. Mówca &twierdził, że wielkie koncerny 
nigdy jeszcze nie . cieszyły się taki:n popar
ciem rządu i nie ciągnęły takich zys ków z ~ e
go politY'ki/. jak obecnie. Rząd Trumana oddał 
wladzę w ręce pTowodyrów z Wall -Street i 
wojskowych, Wśród 125 osób mianowa:1y ch 
przez Trumaa:la na wysokie stanowiska w· dti
m;nist'facji - znajduje się 57 przedstaw.cIeli 
al'ffili, lub wielkiego kapitału. 

Walla.ce wskazał, iż oświadczen:a T~um'lna 
mające rzekomo świadczyć o jego PObtępO
wych poglądach, w rzeczywistości podyktowa 
ne były względami wY'borczymi. Truman mó
wił o rOZ6zerzeniu praw obywa,telskich, jed
nakże nie zniósł dyskryminacji raS00wej war
mii, a nawet wydał osławiony rozkaz w spra
w:a badania lojalnoŚ<:ii urzędników pdiJst'!l'c
.... ych. Oskarżając przeciwników o v:ywo!ywa 
nie histerił w USA, Truman składa o!'ędzia w 
ikongresie, które wywołują ten sam skutek. 
WaJJace oświadczył, że gdyby prez. Truman 
rzeczywiście chciarł uchylić ustawę a:J.tyrob~,t
niczą Tafta - Hartley'a, to wystąpiłby prze
Ciwko czlonkom kongresu z własnej pa:- lLi, 
k~óIZy wypowiedzieli się za tą us~J.w,!. 

Wallace zażądał w końcu, aby TZld W'tku- / 
P'! i sam prowadził przedsiębiorstwa przemy
słowe, produkujące samoloty bojowe, Dla 
bezpieczeństwa USA - ośwjadczył nn - jest 
rzeczą konieczną, aby tym przedsięoiorstwom 
które nie mogą istnieć w warunkach produkcji 
pokojowej, nie pozwalano pra<co-w~ d:ia. 'IIl~
nT· 
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O Portret Ernesta Devina 
b · · I I d·· .. k Dziennikarz angielski Truvor Evans n1'ioI N U ą O Jęta zo anIe ca a m o z ez wleJs a ".. pisał. obszerna bio!!rafi~.ministra spraw ~ 

WARSZAWA PAP. - Dnia 13 Ibm. w 'm;ni. a w r. 1948 będz.ie uruchomionych tego typu I Wysiłki Minisierstwa. Rolnictwa i RefOrmlgralUC~llych W. BrytamI - Ernesta. B~V1 .. 
szkól 540. PaIOlstw~we nieruchomości ziemskie RoJnych zmierzaj'ą do ObjęcIa nauką caleJ mlo na. ,K!!nązka autoryzowan~ przez p .. Be~ ster&Me Roanictwa i Reform Rolnych odbyła v ch h kt to pane-O'1ryc:zn:y 

• 1.. f uruchomiły 5 dalszych szkół średnich. dzieży wiejskiej. o~ ma c ara. o wyrazllIe. b' '. ~ 
Sil: 1I!o.0n erencja pra-.;owa, na Iktórej zapoznano lzawlera przeCIeż szere~ mteresuJącyc1l. 
dziennikarzy :z przebudową struktury i obec- I .. szczegółów o bie~ kariery labaurzyStow-

:rzi~ł s~~~::; :::t~ ~~~::~~a ~ ;:f~~e~~: Będziemy walczyć pod sztandarem marksizmu- enmlzmu ~~~~ą~~~~:'!j!r~~ ~a:~=~ęd~ 
nych Dąb-Kocioł. , K· ~ s .. r d lkule snrawozdawca moskiewskiego tygod

D)"Tektor depaTtamentu oświaty rolniczej Narady aktywow PPR w atowlcac I zczecmle so I a- nUra "Nowoje Wremia" - Leonidow. 
inż. Ponikowsiki podkreś lił og,romny wzrost ryZUJ· ą się Z uchwałami sierpniowego Plenum KC PPR, Przy tej okazji, Leonidow p:zytacza. ,teł 

- charakterystykę osoby p. Bevma, skreslo-
za.potrzebowania na fachowców w rolnictwie, Doniosłe decyzje ostatniego plenum Ko- KC, min. tow Skrzeszewski. ?I dyskusji. któ ną przez wvbitna działa("TlręLabour Party 
co wiąże się ściśle óL prze.budorwą ustroju roI· mitetu Centralnego PPR znajdują szeroki od ra rozwinęła si.ę po referaCie, przemawiało .,- Patrycję Strauss. W swoim C'UclBie 
nego. W związku z tym w bież. roku iprze,pro- dźwięk w 00rganizacji partyjnej na tere~ie I 23 mówców, którzy nawiązali do wygłoszone mąż jej, wraz ze . Staffordem Crippsem. 
wadzono Teformę szkolniotwa rolniczego. całego kraju. We wszystkich miastach wOJe- go referatu i d') zagadnień terenowych. usunięty został z Laboul' Party, za "ten-

Zorganizowano 7.468 3-letnich 67..kól przy· wódzkich odbywają s.:ę odprawy aktywów Między innymi przemawiali I sekretarz dencie lewicowe". Później _ obydwaj udali 
sposobienia rolniczego, które kształcić będą tę partyjnych, na których omawia się te zaga- KW PPR - tow. Kłosiew'icz i wojewoda się do partyjnej CalliOSSY i dzisiaj są mini~ 
młodzież w-l ejs-ką, która musi pracować jedno dnienia. Będziemy o nich informowali w mia tow. Borkow;icz. Podsumowania dyskusjI, strami w rządzie Attlee _ Bevlna. 
cześnie w g06podarstwach rodziców. Nauka rę napływania sprawozdań. która wykazała całkowitą jednomyśln0śe Oto co pisała laboUll'Zystka Patrycja 

540 W K'atowicach w odprawie wziął udz'1al partyjnego aktywu województwa szczeciń· Strauss o dZl'ałaczu Labour Party _ Ero ..... odbywać się będzie 3-4 razy tygodniowo, w tat . l KC '" 
członek sekretariatu KC PPR t')w. Ochab, skiego z uchwałami os mego p enum s'Cl'e BeVl·m·!>.' . 2-letnich szkołach średnich nauka odbywać l' k t KW t Kł -
władze Komitetu Wojewódzkiego w komple PPR dokona l: I se cre arz - ow o- "Bevina mooL..- nazwa. C l'aC'.reJ· (l'Tekto-

s i ę będzie codziennie. Łąoznie te dwa typy o • 'd . . . . 'st tow Skrzeszewski "'11.>10 cie oraz 520 aktywistow z terenu wOJewo z- SleW'lCz l rmru er. . rem labourzystowskiego towa ........ twa 
szkół obejmą w bież. roku 617 ty.!. młodzieży. , . d st ł . d gl ~~J~ 

twa. Na zak0nczeme nara y zo a a Je no o- akcyjnego, niż wybitnym działaczem :z;w:iąz 
Szkolnictwo licealne skupi młodzież, pra- Obszerny referat na temat uchwał ostatnie śnie przyjęta rezolucja w której czytamy kowym tradycyjnego typu. Jego praca 

gnącą się specjalizować w óLawodzie rolni· go plenum KC PPR, wy~łosił tow. Ochab. m. innymi: związkowa odbywa się za biurkiem, a nie 
czym. W 194 li<ceach k.szta.'łc i ć się będą instruk Przemawiający następnie w dyskusji pierw J "Narada aktywu wojewódzkiego w w kopal i, czy fabryce. On często p:rzema-
to.rxv 1'olni. specjaJjś<:i w działach: admirz.istra 3zy sekretarz. KW PPR tow. Zenon Nowak Szczecinie w pełni sohdaryzuje się l: wia tonem dyktatora., podkreślając, że uwa 
cyJnym, spóldzielczym, c1unielarsJ:im, tyto· nakreślił szczegółowo Linię postępowania dla I uchwałami politycznymi i organ'izacyjny ża się re gospodarza, a nie za sługę swe~ 
niarskMn, hodowlanym, mleczars.kJm, rybac· wszystkich ogniw organizacyjnych, celem mi s:erpniowego plenum Komitetu Cen- zwiąiZku zawodowego. Ma on mało łącznosci 
kim, pszczelarskim i iJ1. Licea podzielone zo° realizacji doniOSłych zadań, które par& ~a- I tralnego. duchowej z robotnikami.. .. 
6taJy na 1rzy typy: 63 licea 3-letnie 1-90 stop· sza stawia przed sobą w obecnym okresie. Narada wzywa wszystkie organizacje "Bevin nie ?IDosi 'najmniejszego oporu ze 
nia, 73 licea 2-letnie 2-go stopnia i 58 liceów W dyskUSji zabierał') głos 35 mówców. So partyjne do gruntowneg') przyswojenia strony swych kolegów, jeśli ta opozycja 
4·letnich. Na pod!kTeślenie zasługuje powięk· l idaryzowali się oni w pełni z uchwałami , sobie wielkiego 1 cennego dorobk.u ideo mogłaby uszczuplić jego władze. Mówią, że 
szenie 1iczby słuchaczy w liceach rolniczych plenum KC i zadeklarowali w imieniu akty logicznego sierpniowego plenum KC, do władzę swą gromadzi jak sk"piec ... Na-
z 5.653 w !roku ub. ao 16.000 obecnie. wu całego województwa kons'ekwentnie rea- , dania głębokiej marksistowsMej oce· tychmiast traci równowagę, gdy mu ktoś 

Reforma. objęła też programy nauczania. lizować cele i zadania naszej Partii. ny swej d')tychczasowęj pracy, do prze- oponuje, jego władcza ambicja zamienia 
Myślą przewodnią obecnych programÓ'Yl' je6lt Na zakończenie zebrani uchwalili jedno- prowadzenia śmiałej krytyki i samokry się w pychę, jego zdecydowanie - we 

dostosowanie na.uczania do obecnych potrzeb myśl,nie rezolucję, w której solidaryzowall tyki biędów w ramach poszczególnych wściekłość. W szeregach Labour Party wy_ 
społeczno - gospodarczych. Wptowadzone zo° się w pełr:li zuchwalami sierpnt:>wego ple- zespołów organizacyjnych. czuwa się, że Bevin nie miałby nic pł'2eciw-

ek . li W zrozumieniu ogromnych zadań Par-stały nowe przedmioty m. in. onomla po . num KC PPR. ko dyktaturze, jeśli dyktatorem będzie on 
tyczna, organizacja rolnictwa , oparta o współ 11 września br. odbyła się w Szczecinie w I tii na nowym etapie walki klasowej, w sam... Bevin zawsze jak gdybv dekretuje, 
czesne pojęcia 6Ipołeczne i elkQnomiczne .itp. sali konferencyjnej Wojewódzkiego Komite· przededniu zjednoczenia polskieg".> ru- zamiast wyrażać swóJ' punkt widzenia. Be-

tu PPR . Od k d ktywu PPR w I chu robotniczego, zewrzemy nasze szere Minister Dąb-Kodoł przypomniał dziennika· wOJ ewo z a nara a a . ' kt' vina bo]'ą się ... Mimo, że na kOlIlgresach no'" --' kt' o • ł d' k ł 600 kt-.rtmst6w gi wokuło Komitetu Centralnego, ory ł"-rzom, że przed wołną było 'ZaJedwle 19 Ślt:'U- oreJ wZ.'ę o u Zlał o 0.0 aJ". ty]'nych Bevin zasiada wśród delegatów, 
"O I ł Ó", tw dał świadectwo rewolucyjnej troski o nich śzkó/ rolniczych, a obecnie zorganjzowa ze Szczecma i ca ego w'JJew-.lZ a.. . ś trzyma się od lU'ch zdaleka ... 

h f t d l S erpruo I czystość ideologiczną Partii i wierno ci no ich 194. Szkól powj(lltowych analogicznyc Re era .sprawn awczy o p en~ 1 • "Bevm' nI' e moz'e .... ożyć Sl·. W Izbie 
Ś KC PPR ł l członek idei marksizmu-leninizmu. DL '" do obecnej ) 2-letniej szkoły średniej byle 169, wo-wrze mowym wyg oSI Gmin i tralrtować jej tak jak kongresy par_ 

S ' ł k 'I' t t ' 'f b k t ' b 'w U SA ll'jnd~~~f;~:c~:,=!:ęI::-~~ po a mil arys ow I a ry an ow roni - ~:!~;~~~FiC;:t~~~~;;! 
zapełnia kasy pancerne miliardami dolarów - wyduszonych z amerykańskiego robotnika ną gwałtownością reaguje na krytykę W 

. ., h t· 1 .l... Izbie Gmin. jak na zjazdach swojej pa.rtii. MOSKWA PAP - Dziennik Krasnajal wielk.i~go towanystwa hutmczego oraz dyrekl g6w z.b,roJemowyc , propaga oraIDJ pOu:.<oega Gd B' 'd" t -.""'twie 
. " . . "k' i'Ib' d . oJ'ny Rząd amerykański o- .. y eVln zna] uJe SIę w owa.~,yu Zwiezda" wskazuje na decydującą rolę mono· torem wlelu nnnych korporaCYJ· Pomocn~ mi,) cza lOnOWej w. . .. .. ludzi których uważa za wyższych od sle-

o • • T .. St . nistra marynarki Brun je5Jt jednym z. najboga,t panowany przez k!ilkę mll1tarys1ow l mono- .' d' h h dze' od ' 
~Jow amerykanskich w mi ltaryzacJl, .anow sz ch ludzi Stanów Zjednoczonych, zaś prze. polistów przeznaczył w roku bieżącym 26 mi- ble Z powo U lC . poc O ma.,. czuwa 
Zjednoczonych. Mono.pole amerykansiloe - Yd' ik ·t..... obo'w narodo"'ych liardów dolarów czyli 62 proc budżetu na ce- udrękę kompleksu mepe}nowartośCl. Wyna . . .. . b' ki wo nJczący oml ""u zas .. , " dza b' · to ałk tym. st nI\ 
p1.6ze dZlenmK - CIągnęły ol 'rzymIe zys z Hill jest znanym przemY6łowcem. Przedstawi· le wojskowe. Sumy te idą również do kieszeni gra. so le za pysz owa . po ęY'" 
ostatniej wo jny i obecnie W1Jbogacają się na ciele kliki wojskowej stoją na czele kancer- koncernów. w:uu~m w st~~u:ruru d~ ~vch, którzy są mu 
skutek rozpętanej ' przez s iebie psychozy W ':J. nów amerykańskich i zarazem przenikają do Wyścigi zbrojeniowe 1'ozpoczęte pr-z.ez m-o. rowm, .. albo .mzsl. "od mego pod względem 
jennej. Wielki konrem "GeneraI Motore" do- wszy6bkich decydujących ogniw aparatu pań- nopolistów amerykańskich - kończy dzien· poZVC]l socJalneJ; 
starCzył a.rmii amerykańskiej podczas 06taJt- stwowego. Poz06tają oni .ówILież w ści6łym nik, - nakładają wielkie cięiary na masYJ P~rtret p.-Beyma. malowany p~ Pa,.. 
niej wojny 33 procent karabinów, ponad 25 kontakcie z mOTIopoli6,tami, będąc w ten spo- pracujące, wywołując wśród nich wielkie obu try?Ję Strauss Jest dokł~y, barwn~ l Wf-
Procent ogólnej" Hości motorów 6amolotowych sób głównymi anspiTa,torami nowych wyki- rzenie i protesty. raztsty. Trzeba przyznać, ze trzyletnIa cizia 

łalność p. Bevina na stanowisku ministra 
znaczną Hość czołgów, millSzyn pancernych o- , spraw zagranicznych potwierdziła prawdzi ... 

raz innej broni. 11 koncernów przemysłu lot- Uczczeni-e pam-IQC-I oli-ar Maj-danka wość i trafność rysów tej charaktervstvkit niczego wyprodukowało 60 proc. sprzętu 10·W I B. D. 
czego. Koncern ,,Dupont" dostarczył materia-

cnie w dalszym ciągu d05ltawcam.i hIoni. Ol· uroczys-toś<:i w ramacih Tygodnia Majdanka. Na zakończenie uroczysto ś<:i odczytano re· 
265·lecie Wyzwolenia Wiednia 
przez króla Jana Sobieskiego 

ły wybuchowe. Wszys,tkie te koncerny są obe LUBLIN PAP. - W Lublinie wzpoczęły się Dybowski. . II 

brzymie ich z.yski chara.k!lery:z,ują chociażby Uroczystości !ku czci tych, Mórzy zginęli na zolucję, w któ,rej czytamy m. dn.: 
następujące cyfry: w lI'oku ubiegłym dochody Majdanku poprzedził w dniu 11 bm. crup6trzyk "Faszyzm niemieckj pokonany, lecz nie do· WIEDEŃ PAP. - Z inicjatywy towaT%Tstwa 
ioh .przed wpłaceniem podatków wynosiły 28 i apel poległych na :p~acu Litewskim. W cap' bity, znalazł protektorów wśród imperialistów aust!riaoko - polskiego odbyła się w WiedD1'1l 
miJiardów dolarów, pod<czas gdy w r. 1939 wy· stTzyiku wzięły udział poczty sztandarowe oraz amerykańskich, jednak narody milujące po' uroczystość r.l okazji 265 Iro-CZ:n.icy- wyzwoJenia 
nosiły one 6 i pół mi'liarda dolarów. delegacje byłych więZniów Majdanka, z po- kój i wolność nie dopuszczą do tego, by po- Wiednia przez !króla Sobieskiego. 

"Krasnaja Zwiezda" zwraca uwagę na ści- słem prof. d!r M. Michało'W1czem na czele. wstały znowu obozy zagłady. Ponadto rezolu- W uroczystości wzięli udział członkowie l'Z~ 
sły kontakt między monopo'li6tami i kołami VV dniu 12 bm. na piątym polu b. obozu cja zawiera protest przeciw mordowaniu de- du austriackiego z kanclerzem Fieglem l1a cze 
wojskowymi USA. I 1a.k np. miruoster obr':Jny Majdanka odbyło się uroczy-6te otwarcie "Ty' mokratów w Grecji, His7!panii, Vletnamie, Chi le, przewodILiczący Komunis.tycznej PartU Au
narodowej Stanów Zjednoczonych - Forre· godnia Majdanka" z udziałem 30-tysięcznych nach, Indonezji i Palestynie o,raz żąda rozbro- strU, 'Poseł KopIening, burmistrz Wiednia Koer 
stal je&t b. prezydentem domu bankowego rzesz społeczeństwa. jenia, denazyfikacji i stworzenia jednolitego ner, per-sonel Misji Poaitycznej R. P. z cllarge 
Dillon Read, jego zastępcą jest Draper, b. wio Na uroczystość m. dn. przybyli: mal'5załe!k I demoikratycznego rządu w Niemczech. Zebta· d'affaires Tykocińskim na czele oraz liczru 
ceprezydent tegoż domu bankowego. Pomoc' Sejmu Barcikow6iki, miillister Sprawiedliwośc:i ni złożyli [lastępnie wieńce u stóp Ikopca mę' prl,ed6tawiciele prasy austriackiej t ugrania 
nik ministra lotnictwa WitTIey był prezesem Świąt:kowsoki oraz minister Kultmy i Svtuki ob. czenników Majdanka. / nej. -
Jerzy Korwi!! 26) 

Zabójstwo Waldemara Glilcka 
czasami dreszcz przerażenia - jego martwo I woc swoich wysiłków wychowawczych w do 
ta jest bliska obrazu śmierci, przywołuje do .mu, szkole, in.stytucjach i kościele brukają 
pamięci wzrok trupa. Andrzej zdumiewał nagle i wołają, że nie można' być naiwnym. 
się coraz bardziej zmiennością stanów psy- Tak to właśnie nazywają. 
chicmych, jakim ulegała Natalia z sekundy Przerwała swój wywód głębokiego Mln, 
na sekundę. Nie była osobą zrównoważoną o dysząc zlekka, ale wyraźnie, taka ogarnęła 
stałych niezmiennych cechach wyglądu i po- ją emocja. W słowach, które wypowiedzia-

- Nie rozumiem tego '- wy2IDała. 
- Poznając życie tak dalece, że zmusze-

ni jesteśmy zrewidować pojęcie o świecie 
przedstawione w książkach, nie możemy 
jed.noeześnie pogodzić się z ciemnymi stro
nami rzeczywistości i pragniemy ją prze
kształcać. 

- Idealizm, romantyzm. 
- Nie, właśnie realizm, tylko istotny. 

Mrzonki przecież zdecydowanie odrzucamy, 
książki uczą zaś aktywnej postawy wobec 
zła. Realizmem nazywa się dzisiaj często 
'zręczny uldad ze złem. gdy jest to tylko 
pogłębianie nieszczęścia. Walka ze złem 
jest dopiero naj prawdziwszym realizmem. 

- Bardzo jednak romantycznYJ;)l ... 
- Jest pani w błędnym mniemaniu. Nie 

ma realizmu romantycznego, wynikać on 
może jedynie z wi~kszej, prawie zupełnej 
świadomości, staje się więc jej wykładni
kiem. Wl,llka ze złem jest nakazem tej głęb
szej świadomości rzeczy, 

- I tym chce pan "prostować" ścieżki! 
Słowo "prostować" wypowiedziała z tak 

szczegółowym naciskiem, że ton głosu 
mógł uchodzić za ironię. Nacia wciągała się 
jednak w rozmowę, coś ją w niej widocznie 
interesowało. . 

- Nie liczy się pan z siłami. które są po
tężniejsze od logiki i nakazów. Podziwia-

stępowania. Przepływał przez nią strumień, ła., t7fle. było rozgoryczenia i bólu, że An
łem. zawsze słoWlnictwo katolicyzmu; Mówi który niósł to znużenie, to koncentrację drze] ruemal.wykrzyknął: : 
ono, że istnieją mły;ny boże, które nieustan- wszystkich psychicznych sił, to rado~ć i za- _ Tak wielkie przeszła pani rozczarowa-
nie mielą· Nie wiem, czy te młyny są _ boże, interesowanie życiem i znów smutek, pełny nie? • _ 
ale pojęcie żarn zgniatających ludzi ... ich głębokiej rezygnacji. Gdy patrzył w jej zielo - To za słabe określenie. Widzi pan, ko
dzieło bardzo mi odpowiada. jest tragicznie ne, teraz pustką wiejące oczy, czuł jakby bieta bardziej narażona jest na zbrukanie, 
bliskie prawdy. ..... zimny powiew z same; głębi jej dziwnej niż mężczyzna .. 

Andrzejowi zdawało się, te jej głos zała- duszy. Przeszedł go dreszcz. Powstrzymała się nagle od dalszego m6-
mał się lekko i załkał, ale tylko przez krót- _ Niech pani tak nie patrzy! _ Zawołał wienia, jakby odczuła, że powiedziała już za 
ki moment. Opanowana natychmiast ciągnę wtedy. wiele, jakby zbyt wyraźnie zdradziła siebie. 
ła dalej. _ Ach, przepraszam! To było bardzo Znów przyjrzała mu się uważniej i nagle z 

- Mówił pan o ko,nfrontacji życia i wie- głębokie zamyślenie. Nie więcej! Nic więcej! niekłamanym przerażeniem zapytała: 
dzy, rzeczywistości i książek, a zapomniał Ostatnie słowa podkreśliła bardzo silnie, _ Gdzie my jesteśmy? 
pan o konfrontacji młodości i życia. aby wpoić. m.oże. w Andrzeja .. takie sam~ _ Prze]'echaliśmy Skierniewice. 

- O tym nie zapomniałem, ale nie lubię ał o 

tematu tego poruszać. przek~name, Jakle star a SIę ugruBtowac _ To już pół drogi, mój Boże! 
M . . Ach ł d 'ć' w soble. N' d' ł .. d . t k - oze pan ma racJę· , m o os .... _ Na wspomnienie o młodości? _ za- . leo po ]ę a WlęceJ prowa zol,le) a na-

Gdy dorośniemy, ucieka od nas zbyt szybko! pytał. IDlętrue rozII?-0WY, W'f!ta1a z ław~n 1 pod~zła 
- Może nie tyle szybko, ile tragiCZiIlie, _ Na wspomnienie czegoś jeszcze bar- do okna. Usiłował B: .Je o t;VOTZyc , ale :;';\clęło 

choć są ludzie młodzi przez całe życie. Prze- dziej tragicznego! _ odpowiedziała cicho. s~ę bardzo m~o., lZ dOPIero Ąndrze) 1 to .z 
cież jest to wyłącznie kwestią postawy psy- _ W dzieciństwie wpajają w nas, pan to pa memałym ;vysiłkiem zd?ła} .J~ poruszyc. 
chicznej, zachowania młodzieńczych entu- mięta chyba doskonale, wszystkie głębsze PrzE;z otwor ~~dło z. pol sWleze, pachnące 
zjazmów, złudzeń, nadziei. Na tym zaś pole- pojęcia, a więc ideę dobl'a, sumienia, skru- poWIetrze. ~latr od:mewał dym }okomoty
ga tragedia, że życie, gdy wciąga nas głę- ehy, przebaczenia., piękna., siły moralnej. wy w przeCl:vnym kie~nku, poWletrze było 
me,ł, rozwiewa wszystko - rzeczywistość Powtarza się: nie kradnij, nie kłam, czcij Wlę.C czyste 1 pełne woru skoszonej trawy 
jest b~rdzo gC?rzĘa... • rodziców, aby, gdy zdobywamy samodziel- łubmu l. sos.nowego l~u. _ 

Pa:u Natalia zatopl~a . SIę nagle. w .my~- ność, walkę o byt poznać od razu zaprze- Natalia me przestaJąc paŁrzec na pola 
lacpI patrzyła przed SIebIe swym mc n~e Wf- czenia tych wszystkich wzniosłych przyka- zapytała: 
dzącym wzro~~m, gdy oco/ gasną, staJą SIę l zań .. Dorośli stwm"Zyli ,takie w!U"lll,lki byto- - c,zy jest pan marzycielski! 
martwe, a WIZJe napływaJą od wewnątrz,.z wama, że trzeba kłamac, oszukiwac i często - NIe rO~-'I".in ovtama.. 
myśli. Tego rodzaju spojrzenie ",,-ywołuJe nll.wet łamać innych bez skrunuł6w. CaJY. 0- m. c. n.l 
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ezolucia Plenum Komitet Łódzkiego P 
w sprawie wahań i pojednawstwa w stosunku do odc;hylenia prawicow-ego i nacjonali:Styczn~gok?l kier0"fl1i~ . 
twie łódzkiej organizacji partyjnej, oraz innych błędach i niedos!at~ach w pracy ~om~~ełt?d Łk?~ pp~o, a a 

o drogach przezwyciężenia tych błędów oraz usprawnIenIa pracy organlZaC)l o z lej 
. . t r" ., demokracji wewnątrzpartyjnej. Przeszka-. l. wyższych uczelniach kilkanaście tysięcy robotruków oraz In e 1genc.Jl pracuJąceJ. I d al t ch waniu podstawowych kadr 

mł dz" . T ż' os odarcze s ołecz- Znajdowało to wyraz w wymkach głosowa- z o o wy o ., 
O pojednawstwie w części kierownictwo Komitetu ne ~ p~~~ryr~:~ lna;:e~; mIasta tęt~i fyWYm nia do rad zakładowych, w toku których p~tyj~ych w du?hu zasad mar~slz~u.-l~~: 

tódzkiego i jego przejawach ~"ulsem --' to we wszystkie te osiągńi{'ci~ k~n~ydatury peperowskie, skupia~y wokó~ ~z~: l id;~:,a1:;~e dOje:~~::la o~ę :;'ia 

U chwały sierpniowego Plenum K. C. włożyia sV(~j ogromny wkład pracy, walkI sleble 75-90 procent ogołu głosow~ w rOlI ~. g 
, P!'R v: sprawie odchyl.enia p~awi~owego ~ ~wi ł6dzki:!. o~ganizacja partyjna, wło- ~~ących n~kładach ,,,Głosu Robotniczego Wpa ;~;:~ie te braki w pracy Komitetu 
! nacJonalistycznego w klerowmctWle par- :Z:yh peperowcy ł.odzcy. . ł l mnych plSm partYJn!c~. ., h Łódzkiego już w przeszłości wpływały 
~L jego źródeł i sposobów jego przezwy- K las~ rol?otmcza . darzył~ tez naszą 0;-- O b?k Jed~a~ wymleruor:ych h l d~n~~ na zmniejszenie odporności organizacji par
clężenia referat Generalnego Sekretarza garuzacJę partYJną ktora odznit~~'l1a me~y;rueruonych pow~,nyc. z y y t' . w Lodzi wobec nacisków re
KC PPR, tow. Bolesława Bieruta na Kra- się swoją ofiarno~cią i poświę.ceniem cor~ i (}si~gruęc t:zeb~ st~ler~ZlC, ze w ~rac~ y;~~J straik w P.Z.P.B. Nr 2 w raku ub.), 
jowej Naradzie Aktywu PPR, samokry~~- większym ~aufamem, co znaJ~owało swoJ KomItetu ~~ki~go lStni~ł sze~~~t~~~otz :. Jbr~k u?u.i.ejętności i zdolności łódzki~j 
ka tow. Wiesława, ~-ygłoszona na teJze wyraz w ru~ust~nnym ?apływle d~ na- n!ch brakow l m~osta~kow. . N. organizacji partyjnej do przełamywama 
Krajowej Naradzie Aktywu PPR ujawniły szych organIZaCJl partYJnych przodUJących mch były nawet naLury IdeologIczneJ. trudności, które wysuwał przed nią rozwój 

w pełni, przed całą partią, przed klasą ro- W sobotę, 11 wrzeŚ'nw, b. r. odbyło się plenarne posiedzenie Komitetu Łódz- walki klasowej. W !Ym okresie łódzka or-
botniczą i przed wszystkimi ludźmi pracy leiego PPR. Plenum wysluclu:.Uoreferatu, tow. Władyslawa DworalV?:VskUfgo o.uch1~a ganizacja partyjna często tylko dzięki po-
istnienie niebezpieczeństwa prawicowego lach sierpniowego PUm/um KC PPR. W samok-rytyoznej dy,slG1M!Jt, 7c~ora uJau:n~la mocy KC znajdowała właściwe drogi. 
i nacJonalistycznego odchylenia w kierow- szereg braków w prru"" Łódz7ciego Ko mitetu PPR wypowwcL"'ULlo s~ę dwudziestt~ B łędy i braki w pracy organizacji łMz-
n~c~wie ~artii. <?~chyler:ie to było t~ groź-~" kiej i Komitetu Łódzkiego w tym okre-
meJsze, ze noslclelem Jego okazał Slę były towa;f%~~;;, Komitetu Łódzkiego post anowilo zwolnić od obowiązków P~szego sie, poddane słusznej krytyce przez KC, a 
Se~retarz Generalny KC. tow. Gomułka - Sekretarza Łódzkiego Komitetu tow. L ogę-Sowińskiego oraz tow . . Hyrę - kwrow- nie przezwyciężone do końca niewątpliwie 
Vhesław. nika Wydzialu PTOpagandy Komitetu Łódz7~iego. ,. . .. miały swój wpływ i na kształtowanie się W owe dni kryzysu, które poprzedzały Plenum Komitetu Łód:~7ciego wyb rało Jednomyslnw na stGII~o~ko P~erwsze- bł.ędnej pozycji części kierownictwa KL. 

sierpniowe Plenum KC. PPR i uka- go Sekretarza Komitetu Łódzkiego to w. ~ys~ Dworak?Wskwgo. w ostatnim okresie kryzysu w kierownic-
zanie się uchwał tego Plenum, któ- Plenum przyjęło jednomyślnie rezolUCJę, ktorą obok zamwszczamy. . twie partii. 
re uzbroiły całą partię w oręż dla W niedzielę 12 września b. r. w salA, OKZZ obradował Aktyw Partyjny or-
walki i dla przezwyciężenia prawicowego ganizacji łódzkiej PPR. Referat o uch 'IJJoIJkJ,ch sierpniowego Plenum KG l!PR wy_ 
i nacjonalistycznego odchylenia, - wszYst- glosu Pierwszy Sekretarz Komitetu Łódzkiego PPR tow. Dworak01.08ki Wlady-

m. 
kie organizacje partyjne w całym kraju 

jednomyślnie skupiły się wokół" KC PPR, s'awiv ożywionej samokrytycznej dys ku8ji wzięlo udzW 27 tcm;mrzyszy .. NaraiLa 
walczącego o słuszną, generalną linię par- Aktywu Partyjnego organizacji łódzki kiej jednomy~lnie wyraziła SWOJą pełną 

Drogą krytyki i samokrytyki przezwyciężymy błędy. 

I 
usprawnimy pracę łódzkiej organizacji partyjnej 

tU i wsparły" go w jego walce z odchyle- solidarność z uchwałami sierpniowego jJlenum Kom~tetu Centralnego PPR oraz 
niem prawicowym i nacjonalistycznym. uchwałami Plenum Komitetu Łódzkieg o PPR. 

M ożna nie wątpi~, że org~cja partyj
I na i jej' odnowione kierownictwo potra 

B ył tylko jeden smutny wyjątek. Tym 
wyjątkiem okazała się część kierow

nictwa Komitetu Łódzkiego, która zajęła 
pojednawczą pozycję w stosunku do tego 
odchylenia (I-szy Sekretarz ŁK PPR tow. 
Loga-Sowiński). Ta pojednawcza pozycja 
tow. Logi-Sowińskiego ośmieliła pewną 
grupkę towarzyszy do antypartyjnej robo
ty, ujawniając ich prawicowe i nacjonali
styczne tendencje. Niektórzy towarzysze, 
a w szczególności tow. Ryra, posunęli się 
tak daleko, że nadużywając swego stario
wiska wprowadzali w błąd towarzyszy par
tyjnych co do charakteru kryzysu w kie
rownicbrie partii. sprowa.dzając zagadnie
nia ideologiczne i polityczne do rozgrywek 
personalnych - dawali żer plotce reakcyj
nej, szkalującej naszą partię. 

W ten sposób pojednawstwo niektórych 
towarzyszy podważało spoistość, zwar

tość i zdolność mobilizacyjną kierownictwa 
organizacji łódzkiej, osłabiało bojową po
stawę organizacji partyjnych w odpiera
niu ataków reakcji na naszą partię. Wno
siło to rozdwojenie do kierownictwa organi
zacji łódzkiej, stawiało w trudnej sytuacji, 
stojącą na partyjnych pozycjach większość 
kierownictwa organizacji łódzkiej. 

O szkodliwych skutkach pojednaw-
stwa po·u.cza na.s tow. STALIN,' 

" Chodzi o to, - 1nówil Stalin - roz
ważając zagadnien4.a walki z odchyle
niem prawicowym 10 W KP (b) w ktviet
niu 1929 roku, że kiedy wypowiada 
się wojnę odchyZen'iu prawicowemu, 
prawicowi odchyleńcy przedzierzgają 
się zazwyczaj w pajerinawców i sta
wiają partię w trudnej sytuacji. Aby 
uprzedzić ten '1lUM1.ewr odchy'lMców pra 
wic owych, trzeba postawić sprawę sta
<towczej walki z pojednatwstwem«. 

(J. Stalin - Zagadnienw, Lenini
zmu - str. 224 wyd. polskie) 

D okonana w rezolucji Sierpniowego Ple-
num KC PPR analiza odchylenia pra

wicowego i nacjonalistycznego w kierownic
twie partii, jego źródeł i sposobów prze
zwyciężania winna być z szczególną uwagą 
przestudiowana w naszej organizacji łódz-
kiej. ' 

S charakteryzowana wyżej sytuacja w 
kierownictwie Łódzkiego Komitetu 

groziła podważeniem poważnego dorobku 
łódzkiej organizacji partyjnej. Przecież je
śli dziś - po tak ciężkich zniszczeniach 
dokonanych przez okupanta - liczba za
trudnionych w przemyśle i w' innych gałę
ziach gospodarstwa m. Łodzi tr!ykrotnie 
przekracza liczbę zatrudnionych przed woj
ną, jeśli nie ma w Łodzi kwestii bezrobocia, 
jeśli włókiennicza Łódź dostarcza więcej 
niż połowę tkanin potrzebnych dla przy
odziani3." ludności miast i wsi polskich, je
śli ruch współzawodnictwa w fabrykach 
łódzkich objął dziesiątki tysięcy robotni
ków, jeśli z ruchu tego wyłoniło się tysią
ce przodowników pracy, jeśli zakreślamy 
sobie dziś dumne plany przebudowy i roz
budowy przemysłu łódzkiego, rozbudowy 
naszego miasta, jeśli nie ma dziś dzieci ro
bot niczych pozostających poza szkołą, je
śli w {..Jadzi pozbawionej przed wojną uni
wersytoc!l ~~udiu 1e obecnie na ]i<.:znych 

I 

fi na drodze krytyki i samokrytyki prze
zwyciężyć braki i niedociągnięcia w pracy' 

Braki· I- błędy w pracy Komitetu Lódzkiego Komitetu Lódzkiego i łódzkiej organizacji 
partyjnej. Cała łódzka organizacja partyj. i łódzkie,· organizacji partyjnej" f na powinna ściślej powiązać się z masami 
pracującymi, zwrócić twarzą do potrzeb i 

II. żywotnych spraw klasy robotniczej i inte-
Do braków i błędów w pracy Komitetu ki z objawami biurokratyzacji w aparacie ligencji pracującej, zwłaszcza zaś otoczyć 

ŁódzlUegozaliczyć należy: administracyjnym przemysłu. większą troską kobiety pracujące, oraz 

1 Poddawanie się naciskom kołtunerii, S łabo pracowaly Wydzialy: Samorządo- liCZąCą się młodzież. Powinno to znaleźć 
co znalazło wyraz w niewłaściwym wy i Komunikacyjny, które rzadko wy- wyraz w s;kierowaniu uwagi naszych towa

stosunku tow. Hyry - kierownika Wy- stępowały do kierownictwa ze swoją wła- rzyszy w Zarządzie Miejskim i w przemyśle 
działu Propagandy Komitetu Lódzkiego do sną inicjatywą· na sprawy remontów domów, budownictwa 
pięknych rewolucyjnych trad cji łódzkiej edakcja "Głosu" ma poważne zanie- ~ie~zkań dl~ świata pra.!fY, rozbudowy ~i~: 
organizacji, na których wychowywać nale- R dbania VI dziedzinie na$wietlania za- CI. złobków l przedszkoli. 'Frz,eba ~~OC1C 
źy członków naszej partii (sprawa uczcze- gadnień życia ideologicznegl? partii, fron- wlęks~ą. uwagę na uspraW:~l1erue ?,plekl le. 
nia pamięci tow. Bytomskiej). " tu kulturalnego Lodzi, oraz mało poświęca- ka:skieJ ze strony Ubezple~zalni Społecz-

Ogromne zaniedbania w dziedzinie syste- ła miejsca na swych łamach naświetlaniu \ ne~, oraz na potrzebę d<1:lszeJ systema~ycz
matycznego szkolenia kadr partyjnych i życia Związku Radzieckiego. Przede wszyst neJ pracy ,nad pole~szeruem stanu samtar
przyswojenia im zasad marksizmu-leniniz- kim zaś "Głos" zbyt mało obnażał bolączki nego domo~ krobot~kczyc~, nahPoprawdę ~taś: 
mu i umiejętno'Ści stosowania tych zasad w życia świata pracy i nie dość ostro walczy~ nu poł~czen .omum aCyJnyc prze mle c 
praktyce. o usunięcie tych bolączek i krzywd ludzI robotnlczych ltp. 

Tolerowanie zamętu ideologicznego wśród pracy. W szczególności Komitet Lódzki i orga-
inteligencji partyjnej, niewypracowanie T rzeba stwierdzić wiele niedostatków w nizacje partyjne zająć się winny za-
właściwych metod pracy wśród inteligencji pracy Wydziału Zawodowego. Na tle I bezpieczeniem pracującej Łodzi na zimę: 
partyjnej i bezpartyjnej. niedostatecznego kierownictwa ze strony przeprowadzenie remontów domów, zaopat-

2 Nie wpojono dostatecznie w organi- partii dzialalndśdą naszych towarzyszy- I r~enie robotników W węgiel i ziemniaki, 
zację łódzką znaczenia historycznych związkowcó# powstało oderwanie się pe- opieka nad robotniczą dziatwą szkolną, mu

uchwał lipcQiJego Plenum KC, nie zaostrzo- wnej części ~2·!'.łaczyzwiązkowych od mas szą być zawsze ·traktowane jako jedno z 
no czujności organizacji partyjnych wobec cZ~Qnkowsk~cb. biurokratyzacja pewnej czę- najważniejszych i ' naj pilniejszych zadań. 
nowych form walki klasowej, stosowanej sd działaczy .związkowych, a w [.'O~Z~Zf'gól- M usimy poświęci~ wiele wys~lku właści
przez wroga, a w szczególnosci na rosnący n~rch wypadł,ach j:·k to było w Z ... ·lą7ku 'wemu doboroWl, wychowaruu kadr na
opór reakcji na tle pogłębiania się walki Pr4cownikóvi Konf. Odzieżow; ,,11, duch!)- szego aparatu administracyjnego, gospo
kla:;;owej w mieście i na wsi (ataki spek, óil(' do demora];7acji pracowników związ-' darczego, państwowego, aby "stał się on 
lantów, nadużycia w "Wimie", pożary i sa_O kowych. Niedostateczne też było kierow- zdolnym do wykonywania zadań stojących 
botaże w fabrykach, Iłlotki wojenne, wzmo- nictwo działalnością radnych peperowców przed polską klasą robotniczą. 
żona antypeperowska- propaganda kleru i oraz rad zakładowych ze strony Komitetów , M ~żna nie wątpić, że łódzka organizacja 
całej reakcji itp.) dzielnicowych i fabrycznych, W fakcie tym partyjna pomna swych szczytnych re-

Nie prowadzono systematycznej pracy doszukiwać się należy wielu wynaturzeń w wolucyjnych tradycji i świadoma ogrom
partyjnej w takich masowych organiza- pracy rad zakładowych. nych zadań postawionych przed nią przez 
cjch jak Towarzystwo Przyjażni Połsko- O rganizacje partyjne nie zajmowały się Komitet Centralny naszej partii, spełni 
Radzieckiej, TP~, PCK itp. Słaby był nad- w sposób dostatecznie planowy orga- zaszczytne wskazania sierpniowego Plenum 
zór i brak koncepcji roboty oświatowej Ył nizacją ruchu współzawópnictwa, nie ota- K C. Jest obowiązkiem Komitetu Lódzkie
świetlicach robotniczych. czały odpowiednią opieką przodowników go, kaźdej organizacji partyjnej, każdego 
3 Zły styl pracy Komitetu Łódzkiego, pracy i wielowarsztatowców. Stąd opady pep,er_owca zrealizować poniższe wskazania 

który wyrażał się w niedostateczne, i wzloty jakie ruch ten w szeregu zakładów Plenum' K C.: 
kolegialności kierownictwa, w pewnej fa- przeżywa, co nie może nie odbijać się na 
milijności, która hamowała rozwój kryty" wykonaniu pla 'w produkcyjnych oraz na 
ki i samokrytyki osłabiala czujność wobec 1"arunkach byt robotników. 
błędów poszczegÓlnych towarzyszy, poszcze Z agadnienia ideologicznego rozwoju i 
gólnych ogruw organizacji partyjnej. wycb,owania zorganizowanej młOdzieży 

Sytuacja ta zaciążyła na robocie i powo- pracującej zbyt rzadko były rozważane 
dowała bra.k koordynacji pracy poszczegól- przez Komitet Łódzki i pomoc okazywaną 
nych wydziałów, oraz brak planowości i sy- w tym względzie ruchowi młodzieżowemu 
stematyczności w pracy wszystkich wydzia- określić należy za itiedostateczną. 
łów Komitetu Łódzkiego. 

P racę szeregu wydziałów K L. uznać 
należy za niezadawalającą. Przede 

wszystkim odnosi się to do 'Wydziału Pro
pagandy, którego kierownik tow. Hyra nie 
wywiązał się ze swoich obowiązków oraz 
do pracy Wydziału Personalnego, który w 
przeciągu ostatniego roku mało wysunął 
kadr robotniczych zwłaszcza spośród przo
downików pracy, w szczególności lWbiet, 
na odpowiedzialne stanowiska i mało praco 
wal .nad wychowaniem kadr partyjnych. 

I stotne braki mial w swej pracy Wy
dział Ekonomiczny, przede wszystkim 

z powodu oderwania się od partyjnych or
ganizacji fabrycznych, oraz niedostatecz
nej opieki i pomocy dla członków partii 
pracujących w nrzemvśle i zbyt słabej wal-

P oważn"e osiągnięcia ruchu kobiecego w 
pierwszych latach po wyzwoleniu, któ

re znalazły swój wyraz w rozwoju liczeb
nym Społeczno Obywatelskiej Ligi Kobiet 
zostały w ostatnim czasie poważnie nad
szarpnięte wskutek niedostatecznego kie
rownictwa naszymi towarzyszkami pracują
cymi w tej organizacji ze strony Wydziału 
Kobiecego, a także lokalnych organizacji 
partyjnych. 

T e braki w pracy Komitetu Lódzkiego i 
jego wydziałów zaciążyły również na 

pracy Komitetów dzielnicowych i fabrycz
nych. Przejawiło się to w pewnym oderwa
niu dzielnicowych organizacji od Komitetu 
Łódzkiego. Spowodowało to brak kolegial
ności w pracy Komitetó,'/ dzj(>):.j('owych, 
oraz niedostateczne Dl'zostrz(: l!nuie zasad 

W pełni zrbzumieć istotę zaostrza
jącej się walki klasowej w Polsce) 
jej konkretnych form na każdym od
cinku i nierozerwalną łączność wal
ki polskiej klasy robotniczej z wal
ką WKP (b) i innych partii kimu
nistycznych. 

W pelni zrozumieć perspektywę 
dalszych przekształceń gospodar
czych, społecznych, kulturalnych 
i politycznych, zmierzających do re
alizacji socjalizmu w Polsce i Iw. 
nieozności zaciętej walki z ws,zystki
mi silami, które tym przemianom się 
przeciwstawiają. 

W pełni zrozumieć i realizować w 
praktyce konieczność podniesienia 
wyksztalcęnia marksistowsko-leni
nowskiego całego aktywu partyjne
go na drodze wytrwalej i systema
tycznej pracy) konieczność zwalcza
nia obcych i wrogich wpływów ide
ologicznych, zaostrzenia wallGi z 
p1'zesądami nacjonalistycznymi i 
resztkami op01'tunizmu w ~artii) dal ... 

lD07wń/Jzo/Ylie na str. 5-teJ) 



str. , 
WAL? 

(przezwisko kolonijne Kahnuczek) przynosi 
gruby zeszyt - zalążek pamiętnika kolonn. 
Robią go obaj wspólnie z kolegą Borczu' 
Idem, Maniek jednak przyznaje lojalnie: »Ale 
to pisał Borczuk to przecież nasz literat, on 
nawet ładne wiersze układa". 

Obaj chłopcy poznali się w ubiegłym roku 
na tejże kolonii (Wi ~niowa Góra) ~ choć łą
czy ich tylko to, że ojcowie pracują w jednej 
f:rmie, to znaczy w PZPB Nr l, choć miesz-

- Oto nasze urwisy - oznajmił przewodni- do poważniejszego "starcia" doszło między kają w dwóch odległych od sieb:e krańcach 
czący Rady Zakładowej, gdy wokół samocho obu braćmi Ryłkarni, lecz. koledzy ich twier- Łodzi i uczęszczają do dwóch różnych szkół, 
du zaroiło się od małych zuchów w krótkich dzą, że spór można było załatwić pokojowo, nie :z.erwali zawartej na kolonii przyjaźni. Te
spodenkach. demokratyczn;e, a nie przez "zimną wojnę" raz Maniek chce zostać mechanikiem i w tym 
Już też i nie można było jechać dalej, gdy- na wzór bogaczy· amerykańskich. Cała hi- roku już idzie do szkoły zawódowej, zaś Bor

by się nawet chciało _ bractwo tak oblep:ło storia zaczęła się od jabłka. Mama Ryłkowa czuka - l :terata - ci~'mie literatura. Na
maszynę, że zrozpaczony szofer machnął tylko I przYSłała "wałówkę" dla obu swych pociech, wet jednak te różne upodobania nie przszka-
ręką z. rezygnacją: lecz czy to jabłka były nie jednakowe C7Q też dzają im w przyjaźni, odwrotnie zupełnie do-

Nie ma co, trzeba wysiadać. liczba ich była nie parzysta dość, że rozpra- brze wzajemnie się dopełniają. 
"Starszyzna" zajęła posterunki nieco wtyle. wa między obu braćmi musiała być bardzo Piszę o. tych dwóch chłopcach, bo przypad-

Ten iów - o ile nie wszyscy nawet - kie- ostra, skora młodszy, g-doletnI Jędrek wziął kowo z nimi właśnie jakoś się rozgadałam 
dyindziej nie przepuściłby pewnie auta tak nogI za pas i drapną! pieszo do Łodzi - po- szerzej, lecz jestem pewna, że ta dwójka nle 
"na sucho", lecz tu na kolonii nie można - skarżyć się ma~ie... Jak to się często z.da- jest wyjątkiem.Bo jakżeż może nie być przy
coby sobie o swych 15-letnich kolegach po- rza przy wszystkich zatargach dyplomatycz- jaźni pomiędzy, młodymi, którzy za wzór sta
myślały małe siedmiolatki A tu jeszcze w nych, tajemnicą rodzinną pozostało, co orze- wiają sobie bohaterów Komuny Paryskiej, bo
dodatku s~ rodz:ce jest pan dyrektor Pogoń- kła w tej sprawie mama, w każdym razie jowników z Westerplatte, partyzantów Annii 
ski, jest pan Kargier z Rady Zakładowej i w małego zb;ega przywiózł nazajutrz z powro- Ludowej z Gór Swiętokrzyskich lIasów lubel
ogóle l:c:z.ne towarzystwo dorosłych. tern tata. Była więc tylko "wojna nerwów" skich, pomiędzy chłopcami, którzy zapewnia-
Młodzi "koloniści" zawsze radzi są wizytom jak to się często czyta w gazetach. ją nas słowami pięknej pieśni młodzieżowej, 

lecz dziś mają po temu powód specjalny. Ba, Możliwe, że poza tym jednym nieporozu- że "My nowe życie stworzymy i nowy ład",! 
nawet nie jeden, lecz dwa powodyl - Pierw mieniem wynikły inne ~eszcze, podobne, mu- Bo o tym właśnie deklamowaU i śpiewali sy
szy jest tu wszystkim doskonale znany. Dziś siało ich jednak być nie tak znów wiele i nie nowie pracowników PZPB Nr 1 na s\vym po
przecież odbywa się ognisko pożegnalne, ko- t41k bard:z.o poważnych skoro historia milczy żegnalnym, bardzo p:ęknym, ognisku. Zapro
lonU młodych "Scheiblerowców" w Wiśniowej o nich. (historia kolonU oczywiście). szeni na to pożegnanIe dorośli wielokrotnie 
Górzee, drugi natomiast jest natury bardzo Mnie osobiście - muszę to przyznać spra- zdejmowali czapki i wstawali z miejs~ a w 
delikatnej że tak powiem - poufnej. Oto wiedliwie - w czasie tej krótk:ej wizyty rzu- myślach mówili sobie: "Nasze dzieci nie tyl
jeden z malców szepcze na ucho swej mamie: cały się w oczy raczej koleżeństwo, SOlidar-/ ko w deklamacjach i pieśniach lecz czynem 
"Ja z tobą zaraz teraz pojadę do domu, dzi- ność i przyjaźń między chłopcami. - pracą i walką potrafią stworzyć ten nowy 
siaj nie chcę tu nocować ... " Oto na przykład 15-letni Maniek Podlasiak lad i nowe życie". H. Wiśniewska ' 

- Czyś ty może chory, synku, czy ci może 
bylo 'źle na koloni:? - pyta zdumiona mama. 

- Och, nie, nie, - tłumaczy maJec z za
kłopotaniem - ale dziś w nocy będą da
wali "koca·' .... 

Mama oczywiście nic z tego wszystkiego nie 
rozumie. Za to wychowawcy l kierownicy ko 
loni! rozumieją doskonale. Dusząc się od 
śmiechu oznaJmiaJą groźnie: Nici będą 
z. tego ich "koca" •. Na dzis:ejszą noc za
rządziliśmy "ostre pogotowie" - niech się 
tylko który urwis odważy wychylić nosa spod 
własnego koca... . 

Tak więc bojaźliwi mogą spać spokojnie w 
tę :przełomową IIIOC, 'l.M "zgrywusy" I ci, co 
chcieliby wykorzystać tradycyjnego koca dla 
załatwienia z kolegami swych osobistYCh po
rachunków, spuszc:z.ą nosy na kwintę lub też 
będą czekać stosowniejszej chwili w domu ... 
Mylił by się jednak ten, coby sądził, że mali 
"szajblerowcy" przeżyli swój miesiąc kolo
nijny w stanie "wojny domowej". Owszem, 

Tamara Chanum 
Otrzymuje kwiaty ad małej łodzianki 

Na wschodzie wielkiego Związku Radziec
kiego istnieje republika Uzbekistanu, słonecz
na, żyzna i zamieszkiwana przez pełen uzdoJ
lElień do muzyki, tańca i śpiewu lud Uzbeków. 

O<ltatnio przyjechał do Łodzi doskonały ze' 
spół słynnej artysLki uzbeckiej, Tamary Cha
num. 

Dzi'eci polskie opisujq 
radosne wczasy wArteku swe 

Dzieci polskich przodownik6)'f pracy, pn ebywające lila 'Wcza.&ach w na}plęk.niejszym 
uzdrowi&ku Związku Radzieckiego - Arteku na Krymie, przesłały do Zarządu Głównego 
Ligi Kobiet w Warszawie - listy, w których opit;ują swoje przeżycia i'1frażenl~ 

Oto treść dwóch z tych li6tów, pisanych przez najstarsze dzieci w g·rupie. 
"Drogie PrzyjacióJki! Przesyłamy Wam moc serdecroych pozdrowień I podżJęIr.owanie 

za umożliwLenie spędzenia wspaniałych WG kaejI w Arteku. Czujemy sIę tu ś~.vJelnie. Je 
steśmy wzruszone gościnnościq l nadzw} czaj tro.skJIwq opieką władz rad.zJecklej kolo 
nil Jetniej w Arteku. 

Goszczą tu wraz z namI dzIecl z Czecli osłowacJi. JedzenJe jest bardzo dobre. O lep
szym życiu trudno marzyć. 

Jesteśmy zachwycone plę.kn.oścJq n<rtul}' ArteJru. Przyzwyczajamy sIę do spoJecmegG 
trybu życja, .który Jest dla n0:3 nowościq. Kończymy z my§Jq, ażeby jak nc.jwiększa 1JoM 
dziecI polskich odwiedziła Artek", 
Bryk Bo b iński pisze: 

"Drogie Przyjaciółki! DzM padCM.! kąpielI słonecznych §pIewa11§my polskIe pJosenkJ 
1 zupeJnie nie zauważyIIś11J.Y, że wokół na~zebrało Isę kółko pionierów, którzy po zakoń· 
czeniu śpiewu hucznie nC1.'J oklaskiwali. Potem zaczęły się kolejno popfq śpiewu. 
Największe' wrażenie wywiera na nas nadzwyczaj ciepły J przyjazny stosunek zarówno 
starszych, jak i d'zieci radzieckich. Odczuwa się to w każdym sJClWJe, spojrzeniU ,I u
śmiechu. Mamy na razJe dużo kłopotów w zaprowadzeniu wśród chłopców jakiej takiej 
karności. Łobuzy 1'0 okropne, ale stopniowo poprawiajq się". 

Drogi "Promyku"! I No, ale dosyć o tym. Zai~:t~esowałem się 
Dzię'kuję Ci serdeczruie za miłll odpowiedź sprawą Twoich zamiarów sp6łdzielczych i oto, 

na mój list. Jeżeli chodzi o adresy szkół l!iPół- czego się dowied~a!em: najbliuzq dla Ciebie 
dzielczych, w proszę Cię, .. Promyku", wym\lIń szkołą tego typu byłoby Gimnazjum i Liceum 
mi je ZMaz. Wakacje upływają mi wesoło. ·Spółdzielcze w Łodzi przy ul. No,wotki Nr 12. 
Cały lipiec bylem na koloniach JeLnich w Sę- Istnieje tam :nternat dla uczniów zamiejsco
d~6joiWicach. Morowo >tam było i dobrze - wych, a niezamożna młodzież otrzymuje sty
jedzenie dobre. wycie<:zki, spo>rt i zabawy. ,pentLia. Istnieją również tzw. Kores;pondencyj
Przy końcu lipca smutno nam było opuszczać n6 Kursy Sp-6ldziekze (kierownictwo ich 
te piękne lasy, neki i świeże, wiejskie pO-I znajduje się w Łodzi - przy ul. Południowej 
wietrze. Teraz prawdQpodobnie mam wyje- Nr lO). Ku.s ten polega na nauce z daleka, 
chać do uzdrowiska do Tuszynka, gdyi bada- przez listy, to 'Lnaczy, że otrzymujesz z Łodzi 
nne lekarskie wykazało, że jestem chory Ila drukowane wykłady i zadania z pos.zczegól
płuca. Lecz nie martw się, "Promyku", ja ni-' nych prze.im:otów i listowruie odsyłasz wypra
gay o To,bie nie zapomnę i nawet z Tuszynka l oowania. 'laJlep i-ej jest w takim wypadku zpr
list do Ciebie napiszę. Zasyłam Ci serdeczne ganizować grupę kolegów i razem z nimi kUTs 
pozdrowienia i na pamiątkę posyłam Ci moje przerabiać, gdyż wtedy wspólnie opłacacie 
z.djęcie. I koszty druków i .nawet z egzaminan:i.i jest wy-

Jan Kochaniak godniej, bo do całej gru,py Komisja Egzamina-
Drogi Janku! cyjna mogłaby. przyjechać na miej6ce i zao-

Pod tą cichą, złotą zorzą 
Zurawie leciały, 
Z tym szerokim, smutnym polem 
Krzykiem się żegnały. 

- Ty szerokie, puste pol!!, 
Ty czarny ugorze! 
Już my lea'im,. odlatujent 
Za to sine morze I . 

Już my lecim, odlatujem 
W te powietrzne drogi, 
Nie będą nas więcej żywiĆ' 
Twoje chlebne brogi. 

Nie będą nas więc\!j poi6 
Wody strumieniące; 
Nie zakrzykniem już hejnału 
Na to ranne słońce! 

Nie zakrzykniem JUż hejnału 
Bijący skrzydłami; 
Me zaszumią nasze piora 
N ad tymi łąkami. 

Nie zaszumią nasze pi6ra 
W chorągwiane loty; 
Me poniosą twoich pie§n.f 
W błękit jasny, złoty! 

Hej, szerok1e, puste pol@, 
W sinych mgłach stojące! 
Czekaj ty nas, jak zaświed 
To majowe słońce! 

Czekaj ty nas a wygląda} 
Od zachodniej strony, 
Jak zapachną trawy twojE! 
I ten gaj zielony. 

Czekaj ty na nas, R wygląda) 
Rankami cichemi, 
Jak się wiosna rozbłę~itnI 
Dookoła ziemi l 

A .my drogi cle Z'agublm 
Przez to morze sine, 
Po pióreczku rzucać będziem 
W' szullliącą głębinę ... 

A my drogi nie zagubim 
Z powrotem do ciebSe; 
Poznamy ją po tej zorzy. 
Po tym bladym niebie .. _ 

Poznamy Ją po tej rosie, 
Co na tobie świeci, 
Po tych jasnych lnianycn gł6wkacti' 
Twoich małych dzieci! -

Lecą, lecą odlatuJą, 
Zegnać ich żałosno.;-. 
- Nie smućże się, puste pole: 
Wrócą, wrócą Z' wiosną! .. ; 

Marla KonoprrJćmf 
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OJ' zieml'o, ty ~ . ziemio ... 
... Oj, ziemio, ty ziemio, s~eroto, 
Jest w tobie i srebro i złoto, 
Jest w tobie dla w:szytkich dość chleba:. 
Tylko cię miłować potrzeba .•• 

Tama.ra Chanum niezwykle pięknie od twa
n·ała na scenie tańce i pieśni swego narodu 
oraz wi-elu innych ludów, wchodzących w 
skłao rozległego Zwią:z,ku Radz.ieckiego. Pod 
trosk,liwą opieką rządów radzieckich wszyst
kie zrzes.zone narody rozwijają swe odrębne 
kultury i swoiste cechy 6'lJtuki htoowej, za
chowując i wzbogacając jej piękno o.raz nie
zmierzone wartości duchowe. 

Tama.ra Chanum zachwyciła swymi wystę
pami publiczność łódzką, dając niezapomnia
ne 6wym wysokim artyzmem widowisko. W 
dowód wd'l ; ęcznoki zosltały jej wręczone 
piękne kwiaty orzez mała łodzianke. 

Zmartwiła runie mocno wiadomość o · Twoim szczędzić uczniom kłopotliwej 'Podróży do Ło
wyjeździe do TU5zynka - oczywiście jedynie dzi. Na cokolwiek byś się zdecydował - czy 
[ wyłącznie dlatego, Że wo~ałbym Cię widzieć na g' nazjum, czy też na kUf6 'koresponden
zdrowym, jak ryba. Dobrze przynajmniej, że cyjny - radzę Ci zwrócić się przed tym do 
szkoła wysyła Cię do sanatorium, gdzie na Zarządu najbliższej spółdzielni, gdyż ten mo-
pewno porządnie Cię podloczą· Gonej w ta- że Ci dużo pomóc i ułatwić naukę· OJ', ziemic1, ty matko rodzona, 
ikich wypacLkach bywało w czasach, gdy Twoi Czekam na Twój list z TuszyJl.ka 1 ±yczę 
rodzice i ja byliśmy dziećmi. Wtedy trzeba sZ}1hkiego powrotu do zdrowia. Przytulasz ty wszystkich do łona 
już bylo chyba jakiego cudu, by dzdecko ro- Redaktor O· d' t" . ' 
bo~nicze po.i~ch~Jo do sanatoi]"ium. Władze Fotografię Twa o.lr7vrualem i serdecznie za l J, ~Je~z y zyclU swe Siły, 
panstwowe me mteresowałv 61e tym wcal·e. ni ą dzi ękujE} A kWieCie rozkwiecasz z mogiły. 



- Str. !5_ 

o otko łomny bojownik 
o ł/qzlJ1Jole fe ludu ·po'§l6.ieqo , soc;aliznJ 

Przemóvolienie ,lo,,.,. gen. Witolda na uroczystości w Ciechanowie o b v ó1 
d oone RClldz!QCikim i o znaczeniu natersNlego W6p -

Te.} niedziel! w Ciechanowie, WQJ. warszawskie, odbyła 81ę p.odnJosla uroczystość I tylko to, co czyste, co oZ IOwe, co c_ , o o o Z R dil narodowe o li .społeczne-
złożenia hołdu pamięci pierwszego sekretarza generalnego KC PPR, tow. Marcelego a odrzuci co zgmłe, co me wy.trzymalo pr~- dZlarama 7. SR ' a ol.skie go 
NowotkI, niezłomnego bojownika o socjalizm i wyzwolenie ludu poLskIego. Podczas by życ i a. Musi to być partia k~asy .robotm· go wyzwolema .n~rodu .~ g.. . ółt' _ 
urocz;(.~.t,o~ci wygloBil przemówienie tow. gen. Witold. czej, która zawsze j wszędzie orom intere- Na czele takIej 'P ?,Tt:; , jalko 'Jej ~sp wor 

sów mas pracujących J walczy o ostateczne ca .s,taje tow. "Manan - !,.S~a':y .. Je~t on 
Mceli Nowotk.o - mówi wolno, donoś-

_ llym gl06~ WŚTód głębokiej ciszy gen. zwy PPR, lctora wzywa do z]ednoczema wszy· która w całe; Svve) dZlala1noSCl kierUje się ramIenIa "Gwardii Ludowej • 
Gen. Wito!d cytuje si.owa. p·ien'lszej Dde-l wyzwolenie spod j~rzm.a hitle.rr:zmu. ~artlQ, .sercem: mózgiem.~ duszą p~;tll l Jej zbrojnego 

~tkich sił do walki. z okupallltem na śmierć i , dobrem narodu polskiego".. I .otto ten, który rozpoc\!:ął nową kartę w hi
zycie, do utworzema hont'lJ. narodowego, dla Mówca rp rzypomma, ze PPR powląz·ala wal- 6otorii .ruchu robotniczego w PQlsce padł od 
walki o wolną. niepodlegią Polskę· Ode\!:wa ikę o >społeczne wyzwolen:ie,.? wład.zę.ludową kuli zza węgła, od kuli wroga, !któTY, godził 
domaga si~ ~Ekw,idowania. roz?icia w szere- Z walk ą narodowo-wyzw~lenczą przecIwko ?- w ikJ.asę robotniczą i -walkę wyzwolenczą, w 

WitoM ..... IIliezl1.'.lmrny bojownik walki o 60cja
~ZIn, wierny syn. ludu pracującego, któr.y 
w.szY'Stlkie 5we sHy a. z·dolnośc,i, cały zapał i 
niezmordowaną energię poświęcił spriiJwie na
Il'odowego i s·poleczlllogo wyzwo,lenia ludu poi-
6ikiego, by.ł najlepszym iP.rzeds-tawicielem tych 

gach polskIej klasy robotn,czej. kupa(ltowi. \V _walce tej PPR ,,:,ys~lUęła. Się dniu 28 listopada 194.2 r. 
"Zjednoczenia klasy r.obotniczej - glosi - na czolo walczącego narodu dZ ięki WCląga- Wrogom PPR wrogom klasy robotniczej 

od~zV'La - dokonać tyJ1w może bojowa par- nlu mas ludo\:vy<: ~ do walki o Polskę mepod- zdawało się że' tq ku/q zadadzq jej śmiertel
lif! IobotnJcza, która z doświadczenia pol- ległą i .sp~awled~rwą.. ny cios. Ch~bi1i. eilos był bolesny, lecz śmie.r
ski()go ruchu robotniczego, z tradycji ,wy- P~R us,~;ad~mlała szerokie masy ludowe o teIny okazal się tylko człowiek. Rartia, idea 
zwolellczych walk narodu polskiego wezmie 'kpmecznosCl sClstego sOJuszu ze Związkiem zoBtała nieśmiertelpa. 

. Ibraaycji, lidóre legły u 'Pods.taw Polskiej Pcrrtii 
Robotniczej. Członek So-cja1-Demokracji. Kró
Jes·twa oPolskiego i Litwy, jede'li z pierwszych 
członków i wybitnych działaczy Komunistycz
nej Partil Po1ski,długoletni więzień Pol.ski sa
nacyjnej, fbezkompromieowy Iealizator hasła 
zjednO'Czenia wszystkich iPostępowych sił na
rodu do berzli10snej walki rz okupantem - był 
Nowo<tłw pierwszym selkwtar:zem geneTalnym 
Po,lskiej :Pantii RoIbotruiczej. 

fi« &1F iMb!iit.ceDM~Y""f]2';'Zrnr....... W pTzeddz'~eń zjednoczenia w jedną partią 

Enterpe8ucBe nO!SZ'łłcf'tł Cz"teJnHiÓU' ' !klasy ro,botniczej - Q·świadcza mówca-
___ -=-~~=>"_ _ ....".-.,"~~=.>. _ czcimy p~ć taldch bojowników sprawy ro-

a-&; ~ li. Ił botruczej, lftkich rewolucjOIlJ1s,tów i J,nl'e.;-na-
'& Z rJł ~1 ~ 16 cjonalistów, jak Marceli N?wot.k~, . ktorzy 

,; . swym żydem [walką dah mesmlert.elnx 
G~n. WitoM opisuje żyde Ma~'celego No· 

wotki. Urodzony w rodzinie robotnika fol
warclIlego . w 15-tym. ,r.oku życia wstępuje na 
praktyik:ę ślusarską .do c.ukroW!Ili Ciechanów. 
Na terenie Ciechanowa działa w tym czasie 
Soc.jal-Demokoracja Królestwa Polskiego i Li· 
twy. 

Szanowny ob. Rec
'
aktorze! I kił. i że wszystko jest w porządku. Ponieważ wkład w dzieło wyzw().Jenia klasy .robo,tmczej 

Jestem robotnicą, ;pracuję w PZPB Nr 2 i Elek<trownia nadal nie włącza'ła światła, po- i narodu, w dzieło budowy socjalizmu, dali 
zamie.s2kuję IZ mężem, lIównież .robotnikiem, .suam ~am je.s.u:ze raz i dowiedziałam się, że przykład swej nieprzejednanej postawy wobec 
,pru ul. Zachodniej 65 m. 7. Zajmujemy jeden za światło nadal nie je'st zaplacołle. wszel'klich wpływów obcej i wro,giej !klasie TO-

maleń:ki pokoik. do którego światło włączone Zapytuję więc, czy takie pO$ltępowa.n!e pa- bo,tnic.zej ddeologii. •. 

MaTcelemu d.n6·tyrrkJt lIdasowy wslkaz.uje, że 
SDKPiL ·to 'Partia, 'któ'ra broni interesów klasy 
ro'bothlczej, p.rowadzi bezkompromisową waJ
kę z burżuazją i 'Przeciwstawia się z całą mo· 
cą oportunizmowi i nacjonalizmowi. No·wotk.o 
usilnie pracuje nad' sobą. Nocami pochłania 
sto'sy 'książek. Z chwilą wybuchu wojny świa
towej, NowoUko 'W5'tępuje do paDtii. 

byIo z klatki schodowej. Opłatę za światło na administratora może być tnlerowam.e? Kończij'C przemówiooie gen. Witold apeij:!je 
wnosllam razem z !komornym do admi:1istra- Oboje z mężem jesteŚlIlY choU"zy na płuca do robotników cuJkrowni im. Marcelego No
tora domu, Lipiń6kiego Andrzeja. Tymczasem d mnsimy świecić łampą naftową, co źle w;pły- wootki, aby wl.ożyli w codzienną dęŻ'ką pracę 
w poł.owie li'Pca Elektrownia wyłączyła świa- wa na .stan nas.zego zdrowra. Rano, ddąc do. tyle oddanda 1 ofiaomoś<:i. ile Marceli NOW.otko 
tło z 1kJ.atki s-cJlOdowej, a tym samym IL moje- pracy, i wracając wiecz.orem nie' możemy wkładał w swą walkę pi -. całe życie aż do 
go mieszkania. Udałam 6.ię do Elektrowni przygotować nawet posiłku. z powodu braku ostatniego 1chnieni·a, a w len sppsób staną się 
M: e js'k:i ej i tam powiedziano mi, że światło światła. on~ godni 't·owarzysza pracy, któ,ry wśród lIlich 
zosilało vryłączone na skutek nleuiszczenia Może 1a in.terpelaoja 'wpłyn!e na zmianę i-st- wyrósł, walczył i był z nimi najśaiślej ZlWią-
należności. Udałam się więc da d1lielnicowego nieją::ego s,tanu rzeczy l zany. 

W tym czas:e. ~dy p.n:wka PPS 61anęla po 
stronie mocars.tw centralnych--Niemiec i Au
stro·Węgier i rozp-łynęła się w obozie legio
nowym Piłsudskiego - SDKPiL · występowała 
'.t całą ,siłą przeciwko .orientacji na. państwa 
zaborcze, demaskowała ich 'kłamstwa i rozbi
jackie ha'3ła. 

Komiterl.u Partyjnego i stamtąd wyde.Jegowa- Do1iń.s.ka Helena ~;;.:..;...-,-----_.------""" ...... _. 

no tQwa'rzysza do zbadania sprawy. Wraz :z Zacho,dnia 65 m. 1 Radzl·BCka kronl·ka kulturalna nimi przybył do administratora domu ob. fi • • 

dzielnicowy na.szego komisarriatu (8-go),. ale. o.D REDAKCJI. Ta s'Prawa musii zosrtrać po: 

Wierna swym zasadom solidarn08ci między
narodowej SDKPiL konsekwentnie głosiła lło
nieczno~ć wspóll1ziaian;a robotnLlt6w polskich 
z Iobot.n1kami rosyjskimi w ',valce przeciwko 
wspólnemu wrogowi - caratowi. 

.l1i8s,te'ty, 'admlnistratora 'l1ie rlast-a,li, więc ILytywnie załatwiona. Robotnicza IrQd~ina nie 
zoot<:.WiOllO mu wezwa[ljie do i1wmi.sariatu, na może być uzależniona od fantazj,i pana admi
któIe jednak nie sltawi! .s1ę. Dopiero na po- nistratora, \który ""wIeka z zapłaceniem il"achun 
wtórne wezwan;e udał się do komisariatu i ków za światłoa. Warto bY'łoby dociec, dlacze
tam . powiedział, że należnol5.ć Zu. światło ui- go ob. Lipi!\.sikoi rachunków tych nie uiścił? 

Społeczeństwo radzi.eooe urOczySCle u
cz·ciło 100-ną rocznicę śmierci wielkiego 
architekta rosyjskiego Wasyla Stasowa, 
twórcy wielu pięknych budowli w Leni.rigra 
dzi.e i Mookwiez okrelru. przełomu wieku 
XVIII i XIX. Odbyły się liczne akademie, 
zaś w domu, w którym mieszkał Stasow 
wstała wmurqwaJlla tablica pamiątkowa. 5 r -et le 

Slu:Jzna inicjatywa Olt.ręgowei Komisji Z,v. Zaw. w Ermitażu LooimgradzJ.rim otwarta zosta 
ła wystawa, poświęcona twórczości wiei-

D!l!alalność 1catrów 5wietlkow)"Ch 'była zna I Nalerży nadmienić, dż w lIlowoutworwnym kiego architekta. 
na do,tyochczas jedynie z występów konkurso- teatrze widZO'wie będą mieli możność ~et1rn!ę- * 
wych. Ocz}"wiście, iż to n:e mogło dać pełne- cia się ze ~szy6tkimi formami arty>stycznymi . • .. 
go ob az rozwoJ'u la o'.., k k'lltu Ino ~r Komitet dla Spraw Sztuki przy Ra'dzie . ·r u . p c "e' c· ra - u - pracy świetlicowej. A więc z utworami tea-

Mówca przypomina Illastępqie, że 'lwycię· 
siwo rewolncji U-stopadowej łv" Ros,ji umożli
wiło na.rodowi polsk iemu <Jc1zY5kanie niGipod
[egłości. Nie powstała jednak wówczas . taka 
Polska, o której marzyli najlepsi synow)e lu
du pol.sikiego, o którą walczył Marceli Nowot
ko. Organizuje .on ,robotników do walkj o swe 
słuszne !prawa, do 1valki () zdobyde władzy. 
Are.sztowany - z06,taje wypuszczony przez 
wła.dze, gdyź robotnicy cukrowni, stając w je
go obronie, gr.ożą strajkiem. 

tystycznych na 4ercnach świetlic. Aby więc tralnymi, z baletem, koncertami chórów 1 D'r- Ministrów ZSRR JXlstanowił zorganizować 
zapoznar. najs'lers,ze rzesze pracownicze z 0- w listopadzie 1949 r. w Eł;' stwowej Galerii 
s;~a. n l·a.r-iami, zespołów świetlicowych, Ok~ę- k!iestr Hip. Jako -pierwsze wy.stąpią w iIlOwym • ki" lk t h 

.. 't~ Trehakows eJ Wle ą sawę nowyc 
gowa Komisja Zw. Zawodowych w Łodzi ipod- teatrze zespoły. nagrod.z.one w f,inale Ogólno-

W rt.ym czas:e SDKPiL połączyła .się z PPS 
lewicą i utworzyła Komunistyczną Partię Pol
skJi. Partię, która w oMe.sie międzywojennym 
była jedyną wyrazicielką interesów klasy ro
botniczej. mob.lizowala 'S:.erokie masy pracu
jące do walki D Polskę socjalistyczną· 

dzieł malarstwa, grafiki i rzeźby. W celu 
jęła projekt 'Stworzenia stałego teatru świe- polskiego Konkursu Teatralnych Zespołów -
tIicowego.Na teatr ten będzie przeznaczona Swietl i·cowych. Są to rz:e6poły świe'tlicowe ułatwienia artystom stworzenia nowych 
nowowybudowana piękna sala w gmachu PZPB Nr 4, PZPB Nr 8, PZPB w Paboianicach, dzieł, zostanie ułatwione zwiedzanie przed
OKZZ. Występy ze6połów odbywać s i ę będą Pallstwowych Zakładów Aparatów Elek'bryc.z- siębiorstw przemysłowych, kolejowych, koł 
3, 4 razy tygodniowo. nych i Technikum Włókienniczego. ch ozów etc .. 
~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ , . 

ł y . z R r zw 
KPP . jedyna rozumiala rolę Związku Ra

dtieckiego, lIDIę zwycięskiego proletariatu kra 
ju socj-alizmu dla ut.rwalenia niepodległości 
Polski. Marceli Nowotl<o j~t jednym z naj
wybi>tniej.szych li lllajbaHI7Jiej ofiarnych działa
czy KW. 

Ma.rceli organizuje <pIerwszą Radę Delega
tów Ro'b&l.niczych i Chłopskich i zostaje jej 
sekreitar.zem. Po rozwiązaniu Rad przez 'Ieak
cję, Nowotko tworzy zwią'!Jki zawodowe .służ
by folwaU"cz,nej. 'AJ"ybucha.ją w .okol.kznych 
majątkach strajk~ fornali, wolających o ordy
narię, o umowy zbiow,we. o lepszy los. No· 
WOltko dostaje się znów do więzienia. 

w cIągu 30 lat władzy radzleckiej Moskwa 
zmieniła sIę nie do poznania. Dwukrot· 

nie zwiększyła się przestrzeń z 17,7-tysięcy ha 
do 32,5 tysięcy. Ilo ść mieszk:1.l1cÓW wzrosła 

trzykrotn:e .. 

powstałe w miejscu dawnych wąskich zauł, 

kćw, to brzegi rze:"i i kanałów, ubrane w Slatę 
betonową i granitową, na przestrzeni 55 km, 
to 12 nowych mostów, to wreszcie wspaniale 
metro - duma mieszkańców, ozd@ba stolicy. 

tut6w na.ukowo-badawczych, wśród których 
na I!:erwsze miejsce wybija się ~wiatoN~l 3:a
wy Instytut Marksa - Engelsa - Lenina. 
Celem tego instytutu jest teoretyczne opraco' 
wanie zagadnień z d'ziedziny marksizmu. W 
Moskwie znajduje się poza tym ogromna ilość 
innych zakładów naukowych. Pomid milion 
osób pobiera naukę w rozmaitych instytucjach 
naukowych stolicy ZSRR. . W szkolach Mo
Bkwy uczy Slię ponad 596.000 uczniów. 

Po Dpusz·częniu wh~'?:ienia ikontynuuje dzia· 
łalność w ruchu zaw.o,dowym i w s,p-óldziel
czym. W 1920 r. Nowo,tko piętn-uje zaborczą 
poNty'k.ę Piłsudskiego na wschodzie. 

Pr.ześladowany, zaocznie skazCLlly na śmierć, 
ukrylwa się i działa nielegalnie. Zmien[a na
zwisko,. wystę.puje pod pseudonimem "Max". 
Pracuje w woj. ś.ląskim. !kieleckim, pozu,ań
.skim. W 1921 r. znów w więzieniu. 1'0 wyj
ściu z więzienia <podejmuje walkę. KPP i jej 
kiero,wn.ic!wo centralne. znając zalety Nowot
ki, wysyła go na. nl!.itrudniejsze oddnJ,.i macy. 

Aresztowany w 1929 r. 4 lata, spędza w wię
zieniu. o.puszcza więz,ienie i znów podejmuje 
walkę, tym razem j3.ko "Ma'rian". Je,st to o
kres, gdy w Niemcze·ch dochodzi do władzy 
hitleryzm. a sanacja za'ostrza swą politykę fa' 
szyzacji VJoszystk~ch dzied",in żyda s'połecZllle
go i <polirtyc.zneg.o. "Maf'ian" D.rganizuje 0'Pór 
ma.;; przedwko polityce kapitahstów. Wiosną 
1935 r. za "Marianem" 'zamylkają .się znów bra 
w..y wJęrz;ienia. Wyrok - ' 12 lat. Więzienie -
wtwierdza mówca - było jego uniwersytetem. 
gd,zie uzupełniał swą wiedzę. ' 

W 1939 r. pękają mury więzienia, "Marian" 
podejmuje dztalal.ność konspiracyjną w sercu 
k,raju, 'W War~,zawie. Jest znany i ceniony. 

W ()ik:Tes,ie między klę,1;:ą, wrześniową a po
wstaniem Polskiej Partii Robotniczej, w [Óż
lll)"Ch Iterenach li rróżIiych środowi.skach po
wstały gmpy d ikoła • .szul"ając w nowej sytua
cji nowego programu. Masy łaknęły walki o 
I!l.iepodległość, o wolność. Dojrzewa koniecz
ność utworzenia partii, kt.óra by realizowała 
prog.ram wa'lki o 'wolność, Polskę i lud. 

Aby stworzyć partię Irobotniczą o .skrysta
lizowanym programie z daleką perspektywą 
przyszłości, aby €Itworzyć sce~tralizowaną. zdy 
scyplmowaną partię, ikonieczna była jasn.a i 
wyraźna platfo,rma walkJ. Ko.nie!:zni byli po
nadto tacy ludzie, którzy by cieszyli się auto
rytetem wśród mas robotniczych i chłopskich. 
Takq pla,lformq walki była pierwsza odezwa 
Polskiej Partit Robotniczej. Takim czlowie· 
k.1em, najbardziej predeBtynowanym na stano
wisko kięrownfka vartii, był Mnrcel.i Nowotko. 

Kolosalne zmiany zaszły pod względem e
konomicznym: do gruntu zmienił się charak' 
ter miasta. Przed rewolucją Moskwa nazy
wała się "perkalową", obecnie stanowi ona 
ośrodek przemysłu metalowego. W stosunku 
do roku 1940 Moskwa produkowała towarów 
2 razy więcej, aniżeli cała Rosja carska w r. 
1913. Przemysł jedn€go Stalinowskiego re' 
jonu MoskwY daje produkcji w:ęcej, aniżeli 
dawał cały przemysł moskiewski w r. 1913. 

W okresie pięciolatek zbudowano ponad 6 
milionów metrów kwadratowych przestrzeni 
m:esz.kanicwej, co stanowi 50 proc. całej P",'E" 
strzeni mieszkaniowej Moskwy przedrewolu' 
cyjnej. _ 

W stolicy powstały now~ skwery j parki. 
Prz~strzeń zazieleniona Moskwy wynosi obec
nie 5.000 ha. Jest to 25 razy więcej, aniżeli 
przed rewolucją. 

Móskwa stanowi poważny ośrodek nauko-wy 
Produkcja przemysłu moskiewskiego stano- nie tylko ZSRR, lecz calego świata. Tu znaj

wi ok. 15 proc. całegc> przemysłu ZSR,R. W duje się sztab główny nauki radzieckiej: Aka
ciągu ostatniego trzydziestolecia powstały nie demia Nauk ZSRR, jednocząca najpoważniej' 
tylko nowe fabryki, ale szereg nowych gałęzi sze siły G:łukowe kraju. Wystarczy p')Wle
przemysłu. Produkcja energii elektrycznej dzieć, źe akademia liczy 436 akademików oraz 
przewyższ.a w Moskwie produkcję energ:i elek członków-korespondentów, 4356 współpracow
rycznej całego byłego imperium rosyjskiego. ników naukowych i ponad 1000 aspirantów. 

Do niepoznania zmienił się wygląd zewnętrz Poza Akademią Nauk ZSRR znajduje się w 
ny Moskwy. Zgodnie z planem konstrukcji Moskwie szereg akadem.:i specjalnych: Nauk 
stolicy zatwierdzOl:l;Ym w 1935 r. odbywa się spolecmych. nauk gospodarczych, nauk eko' 
systematyczna przebudowa miasta. Wyniki nomicznych, pedagogicznych, Artyleryjska A
tej rekonstrukcji są imponujące. Moskwa dzi ś I kademia Nauk itd. 
- to szerokie zalane asfaltem ulice i place, W Moskwie znajduje się wielka ilość lnsty' 

Rezolucja Plenum Komitetu Łódzkiego PPR 
(Dolw'lczenie ze str. 3-ej) 

szegn oczyszczani.a parti i od obcych 
e~ement6to i odd.ziaływanie w tym 
k ier unku na PPS. 

W pelni zrozumieć znaczenie zwar
tości partii) ugruntowania świado
mej ą,yscyp1i.ny partyjnej) koniecz
n 03ci zwalczania w3ze~l.;ich objawów 
grup C1r dci. f7'akC'JJ.iności irobały 
1-ozkla.dowej w partii. 

lV pelni zroz.wnieć i realizować w 
praktyce zasa,dy denwkracji we
wnątrz-partyfnej) kolegialności w 
pracy uJSzY8tkich imtcvncj'i partyj
nych, za.,szczepiania za.'UUl. kr1Jtyki 

i samokrytyki jako potężnej broni w 
rozwojt~ partii i uodpo1'nieni1~ jej na 
obce wplyw'y ideologi czne, z100lcza
nia biurokmtyzmu w apI,Xl'acie pa.r
fy,inym i jeszcze ściślejszpgo pogłę
bienia związku. partii z kw-są TObot
niczą) z biednym i średniorolnym 
chŁopstwem i z pracującą 'inteligen
cją. 
Przezwyciężenie ujawnionych na 

drod.~e samokrytyki braków i niedo
magań 'wzmoże wielokrotnie a.ktyw
ność partii) pogłębi jej świadomoif; 
polityczną i lepiej ją t,~'bTOi do tra]· 
q ztvyc:estwo /3"o ;:h~:;:;. ; . u w Polsc '3. 

Pod względem tempa budownictwa szkolne-o 
go i urządzeń technicznych l naukowych Mo' 
skwa z p.owodzeniem może zająć pierwsze 
miejsce na świecie. 
Mc~kw3 pOSiada 85 wyższych zakład6w MU 

kowych. Około 120 tysięcy st.udentów uczy 
się na rozmaitych uczelniach Moskwy. Wśród 
uniwersytet~w przoduje najstarszy Uniwersy· 
tet im. Łomonosowa, który każdego roku da
je krajowi setki doskonałych specjali~ów z 
rozmaitych dziedzin wioozy. 

Moskwa liczy 2255 bibliotek, pOSiadających 
kSięgozbiory, których ilość tomów wynosi w 
sumie 42 miliony. W jednej tylk~ Bibliotece 
im. Lenina naliczyć można ponad 10 mil:on6w 
ksIążek. Znajdujemy tu dzieła w 77 językach 
narodów ZSRR. Napływają tu książld ze 
wszystkich stron świata. 
Dumę Moskwy stanowią liczne muzea oraz 

galerIe obrazów. Wiele z n:ch pOSiada zna
czenie światowe: .Muzeum Lenina, Rewnlucji 
październikowej, Muzeum Historyczne. Gale
r:a Tretiakowska, Muzeum Sztuki im. PuszkI' 
na i wiele innych. 

Głosy i odgłosy 
SWOISTA DENAZYFIKACJA 

Jąk donosi prata niemiecka, we francu
skiej strefie ' okupaCyjnej - został areszto
wany dr MuelIer - przewodniczący Trybu
nału Denazyfikacyjnego w Kaiserlanden. 
Okazało się, źe ten "preżes trybunału dena
zyfikacyjnego" był od 1945 roku ... poszukiwa
ny jako zbrodniarz wo;ienny. 

Jak podaje prasa - .Mueller w czasie swe 
go urzędowania zdążył zden.a2.YfikowaĆ ,Qrze-s 
S7.\} 2 UOG h itlerowców. -_o 

, 
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Łódź ł. zyskała 4 
Najpilniejsze potrzeby gospodarki miast~ zaspokojone 

Wykończenie i remonty domów - Odbudowa Balu! - Szkoły i przedszkola 
- Rozwój linii komunikacyjnych -- Urządzenia sanitarne 

Przy rozpa,trywanlu przez Radę Państwa w lipcu budżp.tu Zarządu Miejskip.go w Łodzi towanie do rohót w przyszłym sezonie skoma 
na rok 1948, SPECJALNE ZAINT1!'fiESO WANIE ŁODZIĄ OKAZAŁ PREZYDENT RP. sowanych 7,akladów MIejskiego Przedslębior-
BIERUT, wysłuchując uważnie postulatów, wysuniętyC'h przez /ódzką delegację, a tyczq- stwa Budowlanego. W trosce o rO'llSzerze~le 
cych w pierwszym rzędzje dwóch NAJa.ARDZIEJ PALĄCYCH SPRAW NASZEJ GO- linij komunikacyjnych przyznane 40 mlho-
SPODARKI: zabezpieczenia nieruchomości miej~l(jrh oraz bolqczek w dziedzinie złego nów pozwolą na budowę nowej linii tram.v..:~-
stanu sanitarnego Łodzi. Już wówczas z ust Prczydenta Bieruta padło przyrzeczenie, jowej rozpoczynającej ~Ię od zbiegu ul. [(l.lm-
że POTRZEBY ŁODZI ZOSTANĄ PRZEZ RADĘ PAŃSTWA UWZGLĘDNIONE, a nowo skiego i Jaros/awa Dąbrowskiego, Druga lInIa 
wyasygnowane kredyty pozwolq na przy śpieszenie najbardziej koniecznych robót. tramwajowa na Stoki otrzymała dla szybszego 

ukończenia robót 1 miliony zł. 

Nr. 252 

II' tę i Z pOUJroteDł 

- Złośliwe szkodnictwo 
Czego, jak czego, ale zapałek jest ~ 

dzie dość. Na razie nilmmu nie przychodzi 
do głowy biegać za nimi. 

NiektÓrym ludziom nie daje to spoko
ju. Chętnie pospekulowaliby sob!e wyro
łmmi l'l\fZ-u. I oto w centrum IDJasta, na 
uJ. Piotrl<owskicj, chowa się w kioskach 
zapałki, sprzeoa.iąc je tyJ,kO ~~Y"'.com 
papierosów. Ja], to nazwae, Jcsli me u-
myślną grą na zwyżkę. • 

Oj, oj, panowie kioskarz~! Bo będzl~ 
źle. PognielVamy się i zacznIemy wytykac 
palcem. 

przed kil!koma dniami bawiła w Warszawie I brrdynek przy uJ. Potulnej 4, należący dawniej Stosunkowo poważne sumy otrzyma Zakład 
delegacja n1llSzych władz miejskich z pre- I do Rzeżni byłej gminy Chojny. a obecnie Oczyszczania Miasta. Za 45 milionów złotych "Drogocenne" pamiątld 

zydentem Stawiń-skim i dyr. Gins'bertem na przeznaczony na nowoczesne przedszkole_ zakupiony zos-tauie sprzęt samochodowy d:a 
czele. c~lem prze~łożenj.a ~adZJie Pań~twa ~o- 'I Jedyny w dzielnicy zachodniej miasta za- wywózki śmied i fekalii. . Budowa nowych Nie posądzamy naszej poczty o uośli-
tr·zeb ~la-sta Łod.z'l, ob~jmu!ącyc~ zarowno m- kład kqpielowy znajdujący się przy ul. Ze- beC'zkowców oraz zakup tabom konnego 00- we działanie, ale tym bardziej nie uważa. 
westyc)e .. tegoroczne, j~~ I PTojekty a plany I romskiego 55 zostanie 'kosztem 7 mil. złotych chłoną sumę 8 mil. złotych. Przyzna:ne w <lal- my, za właściwe częstOW'lnie nas po2IOsta-
na na]łJliz5zą przyszl?sc. W ramach, n~lJ'e- przebudowany i do-stosowany do nowocze- 5zym ciągu dla ZOM-u 4 mil. zło,tych roZPDCzną łościami przeIdętej pamięci minionego o-
ślonych przez del~gacJę, potrzelb~~ dla mIasta I snych wymogów higieny. odbudowę zajezdrui dla tegoż za1:1adu. ZOM kresu. Otrzymałem w tych dniach list z 
kredyty zamkną SIę sumą 485 mI/'lonów zl. Posi'adające zbyt małą ilość żłobków Ba/u- uzyskał 67 mil. zł., za które zakupi się spe- RaUsza. Na odwrotnej stron\e widnieje 
Naj:wainiejszą w tej sumie pozycją, bo wy- ty otrzymajq dzięki nowo uzys,kanym kredy- cjalne woźy - p0lewaC'zki uliczne oraz cy- • k 

noszącą 145 mqlionów zł są kredyty na re- tom nowy żłobek, którego budowa pochłonie sternv dla rozwózk,i wody dla dzielnic jej po- nalepka lwloru białego z ('zarnym, Ja 
monty. W wielu nieruchomościach dzięki uzy- 5 mi'lionów złotych. 'z.bawionych. Na budowę ~:za·tni na plaży w Rl1 wspomnienie okupacji, napisem gotyc-
skanym kredytom przeprowadzonł. zostaną re- Poważną pozycją inwestycvjną będzie dzie Pabianickiej otrzymano 5 i pół mlliona kim. "Postsklle - Klr,nowa - iiber Sie-
mont y kapitalne, wokoło zaś 200"'kam~enicac~ gmach szkoly na Karolewie; w celu umożli- zlntych. , radz. (Warthc1and). 
wyreperowane zostaną w złym starne znaJ- wienia oddania go już w przyszłym rnku Dzięki s;>ecjalnym dotacjom w poszczegol- Czyżby dla naszej poczty te "pamiątki" 
dujące się dachy. szkolnym do użytku, przyznano obecnie 27 mi nvch punktach miasta zbudowane zostaną by- były tal{ drogocenne, że nie może się zde-

Je.dna z najbardziej 'Zaniedbanych ulic w lionów zł na pod?rowadzenie budynku pod dranty uliczne, z których ludność będzie mo- cydować na wyrzucenie ich na śmietnik? 
śródm~eściu, a mianowicie Kamienna, nabie- dach. Suma 26 milionów 800 tys. złotych prze- gła czerpać wodę· KUm 
rze dzięki nowo uzys'kanym kredytom innego 'znaczona jest na zagospodarowanie i przygo- Sr.czep. • 
wyglądu. Bloki na tej ulicy znBljdujące się 1II111!1II111111111111l1l1l111l1l11ll1ll11ll111l1ll1l1l11ll11 11l11111111111.lll lh ,l.,1l111I 1I1II11I1l11J III11Hllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllrllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll1l11111111111111111111111111111111111111111111111111111111 
przedstawiają specja,lnie opłakany wygląo; A I p.. I I 

0'becni7 prze:ptOiwadzo,~e tu w;sta:n~ r,emOllty pe rezy enta' n e I ą ez- ec a 
za-.;adnJicze Ikosrz.tem kilkunas·tu nuhonow zło-
tych. Poważną ikwotę przeznacza się na wy- • •• • 
koń<;zenie. domó~ mi~z~a.lnych .przy ulicy Mieszkańcy ul. Dąbrowskiej jeszcze w tym roku otrzymaJą limę tramwaJową 
za.wlSzY

k 
ł 3Forancl~.:~~ski~j. Z'kdr;lem 30h pad z- Apel Prezydenta RP do prezyden,tów miast! na'ibliższym czasie nie będą potrzebowali tra-I z ul. DąbrowGkrlej. gdzie odbyto "pierwszą wi-

dZlernl' a mle=an JUZ w," onczonyc o - . ... • d . . d . l ikal " J d zany d~;eli ~l'" :r: . • l' _ ów przemysłowych w Polsce o pr.zychodzerue w ClC tak WIele czasu na. u awarue 6lę o Zję o nil. eszc~e za y-.; ~ y " 

danyC'~ zostarue do u.zyt~ lokator . .• POZ?- I miarę możno-ścJ z pomocą pracującej ludno' miejsc 6we,j pracy i powrót do domu. nami. bliiszY?1i szcz~góła~i,' .dotyczącymi tej 
sta.ło jeszcze. do. wykonczen.~a w ~yzej wymle I ści nie miną! bez echa. Na Radz~e Państwa Każdy zaoszczędzony wy;;iłek roboliILky, nowej arter.J ikomunikacY~.ej. 
ruonych ikamlemcach 110 mleszkan, na co ;pr~e I Łódź była bodaj jednvm z pierwszych miast. czy robo,tnika nie może być dz;isiaj nikomu - Już w 1947 roku - moW'! nam ~Y'!' Y"a
znac~one zo.stały uzySlkane kredyty. Wykon~ i które otr.zymało już specjalne dotacje \ obojętny, toteż na wiadomość o przv:śpiesze- W'rz~ski -:- wp~yr;ęła do Zarządu Miejskiego 
cze,me domowo tych pocIągnęło za sobą do_ . na poprawienie warunków życiowych ludno- niu przeprowadzenia linij tramwajowej na ul. petyCja m~eszkanc~w. ul. Dąbr?w6I~ej o prze
datkowe pow~zne koszty. wskutek E,rze!lrowa ści pracującej . Dzięki uzyskanej pożyczce Dąbrowslką. niez.:wlocznie udajemy się do na- p~ow<l:dzenIe tam hU1l tr<l;IDwajowej. Ze :wzg>~ę. 
dzonego do nIch WOdOCl~gU. na d/utfOŚCI 3 km mieszkańcy ulicy Dqbrowskiej, którzy swego czelIlego dyrektoTa Miejskich Zakładów Ko- d~\'l ,Jednak czys.to techmcznych (~ prO!E!'k~le 
oraz k~~zto:vnych ruroclągow galZ-owych. CZ1llSU wnosili petycje do Zarządu Miejskiego, munikacyjnych,· ob. Vvawrzyńskiego. mleltsmy rówmez na uwadze .';lkonczenne m-

16 l!1lhonow złn.tych ptzeznaczonych zostało o orzeprowadzeri.ie linii tr-amwajowej, już w ł Dy.re·ktor ,"Vawrzyń"ki dopiero co powrócił nych prac), przcclągmęcle łmll na ul. Dą-
na budowę m~es7;kań na Stokach dla pracow- . browską zaiplanowano na rok 1949. 
ni.ków Miejskich Zakladów Komunikacyjnych. - Po ostatniej jedna!k konferen<:jl Prezy-

, Dwa bloki miesZikaniowe pTzerobione zo&taną ''''zorowa stolo'wka dentów miast, na !której <Jbecny Brezyde.n.t RP. 
na kolonię mieszkaniową tramwaja.r.z.y. fil zaapelował o poprawiaruie wa.runków ludno-

Na zabezpieczenie 20 domów w najbardziej . Ostatnia przeprowadzona lustracja sanitarna ści pracującej i sam przy,rzekł pomoc fman· 
zniszczonej dzielnicy na Bałutach przeznaczo- stołówek fabrycznych nie Wszędzle znq.lazła sową, aby jaJł najszybciej zaspoikoić najpiJ-
nych będzie 20 milionów złotych, z czego po· wszystko w porzqdku. Ale niewątpliwie sto- niejsze jej potrzeby, Zarząd Miejski o1rzy· 
ważne sumy obrócone 'Zostaną na pokrycie lówka przy zakładach PZPB Nr 7 nie potrze- mawszy s'pecjalną dotację postanowił Jeszcze 
dachów. buje obawiać się najściśle;szej kontroli .. Kuch- w t~rm roku przystąpić do budowy tej linii. 

Kosztem 6 mil. zł. wykończony wstanie nia aż lśni czystościq. Wszelkie urządzenia Wła~nie przed chwilą - mówi dyr. WaW'Tzyń-

Co no~ ego w ZMP? 
i naczynia utrzymane sq we wiorowym po- "kI - oril:ly)iśmy pierwsze planowania. 
rzqdku. Personel ubrany estetycznie zachęca Jilk długo może trwać hlldowa tej linii? -
do spożywania potraw, które sq smaczne l po- zadajemy niedy"kretnie pytanie. 
żywne. - Szybkość prac - m6wi dyr. Wawrzyńskl' 

UWAGA, MŁ,DZIEtoWCY z P. P. 
"FILl\I POLSKI" 

Zarząd Koła Związku Młodzieży Polskiej T O S k a o z d r o w i' r o 
przy P. P. "Film Polski" w Łodzi zawiada 
mia wszystki.ch młodzieżowców z terenu Lustracja stołówek fabrycznych 
Przedsiębiorstwa Państwowego "Film Pol- Wydział Sanitarny Zarządu Miejskiego I łówkach były luksusowe, na to nas jes7JCze 
ski" iż w dniu 15 września br. o godz. 16-ej w Łodzi przeprowadził ostatnio lustrację nie stać, niemniej jednak możemy i musimy 
w sali projekcyjnej przy ul. Sienkiewicza 33 128 s~.ołów~l{ Dra.eo~J'licz"rh. W, vryniku lu- się domagać, żeby obiady były smaczne i 
odbędzie się ogólne zebranie ZMP w celu stracJ~ 8twle.r~ono, ze w 3.7 st?łowka~h_a~y zdrowe, żeby w stołówkach, w których pra
założenia koła Ligi Lotniczej przy kole ~u!y. Zywnosclo~e były me p~erwsze~ .sW1e- cownicy spożywają codziennie swe posiłki, 
ZMP Filmu Polskiego. " ZOSCI, a woda me nadawała SIę do pIcIa. W ał t " dukty b r ' . -e 

Referat na temat znaczenia i zadania Li- wielu stołówkach zastano wręcz brudy, rów panow a c~y~ o~c a pro L .Y y SW1ez . 
gi Lotniczej wygłosi Dyrektor Okręgu Ligi nież niektóre stołówki pozbawione były u- ~~amy ~adzie~ę, z.e sprawą. stoł?wek ł6dz
Lotniczej ob. Dulik Jerzy. mywalni. Komisja uznała, że tylko 57 sto- kich zaJmą sIę ruezwłoczme zarowno O}{rę-

N a zakończenie wstanie wyświetlony naj łówek znajduje się w zadawalającym sta- g'Owa Konrisja Związków Zawodowych, jak 
nowszy film produkcji czeskiej p. t. "Nikt me higienicznym. . oddziały zwią7.lwwe oraz Rady Zakłado"ve 
nic nie wie". Nie można wymagać. aby posilki w sto- i koła p~.rtyjne. 
11I11I11I1I1I1I11I11I11I11I11I11I1I1I 1I 1I1I 1I11I11I11~lImllllll ll lllllllllllllllllllll1IIIDIIIIIIIIIIUlllllllllllllllllillllllllilll l ll ll l lll lllll l iJJII J:llIII I II IIIII III1 11 , 1111111 1 1111'11' 1' 111' 1'11 'I l 11' 1 I 1 '1,11':1"1 1I',ljli'II('llilllll' 1'lIi'IIIIIIIIIIIIIIIIIIII:I'II"IIIIIIIJ:llllllrll'II'IiII"I: 1"IIIIIIII~'II;llnmllll'IlII'III!I!li'I'" 1~1I!"'I'II'I'IIiIlIU 

we u .8 y . e, 
Po kilku dniach słoty i des:oczów praW-I prz.ezorna Pow. Spół. Spożywców zmuszo- ładne dni, ale mimo wszystko nieuchronnie 

dziwie jesiennych, wczoraj i dziś zabłysło na zmieniać w oknie wystawowym zimowe zbliża się jesień. Czas już teraz pomyśleć o 
wreszcie upragnione słońce. Jak za dotlmię futra na letnie jedwabie. niej i zacząć robić zapasy. Trzeba je robić 
cie~ różdżki czar.odziejskiej zmieniło się Nie należy się jednak łudzić, że pogoda' mądrze_ Nie z cukru i soli których jest do-
obllcze naszego lIDasta. długo potrwa. Wprawdzie PIM komunikuje syć, ale z węgla' i kartofli, na co już czas 

Panie skorzystały z ładnej pogody i przy na."'Il, że obecnie przewidywane są ciepłe najwyi;szy. S. W. 
wdziały znów lekkie kwieciste suknie oraz ---- . 
letnie pantofle, "wyzwaIając się" z poń
czoch i kapeluszy. 

Nieliczne tylko, nje ufając chwilowemu 
uśmiechowi aury, powstały w płaszczach 
i kostiumach; przeważna część wykO'rzystu 
je skwapliwie okazję oczarowania płci 
brzydkiej swymi powiewnymi szatami, 

Nic dziwnego, że biedna płeć brzydka tra 
ci głowy i rujnuje się na kwiaty, których 
masa ukazała się na ulicach. 

Ano cóż - lata było w tym roku tak ma 
ło, że trzeba wykorzystać każdy jego prze 
błysk. Więc zaludniają się parki młodocia 
nymi parkanri i poważnymi parami, więc 
uśmiechają się ludzie do promieni słonecz
nych. 

Nieodłączny rekwizyt lata - lody poja
wiły się w każd~ cukierni i znów zaczęły 
się cieszyć powodzeniem białe budki z li
terami U. P. 

"Jeszcze się taki nie narodził coby\wszy 
stkim dogodził" - to też nie wszyscy cie
szą się z pogody. 

Powód do niezadowolenia mają szewcy, 
którzy woleliby - zamiast lekkich tanich 
drewniaczków - sprzedawać drogie zimo
we obuwie ... 

Nia bardzo zadowolona jest te~ pewnie 

n , o 1.1 
Ryszard Katarzyński ma dopiero 20 lat, I Sąd biorąc pod uwagę .dotychczasową nie 

a już jest nałogowym alkoholikicm. Nie ma karalność oskarż?n~go i jego sk!"llchę, ska
jąc pieniędzy na kupno wódki ukr::dł z mie za! go na d:va mlesl~ce ar('szt~ l przymuso 

. .. '.' we dwuletnIe leczerue w speCJalnym zakła-
szkama swego ~ol~gI kozuszek l. sprzed,ał dzie po odbyciu lmry. Lagodny stosunkowo 
go. Za. n~byte ~lelllądze ~ulał. w CIągu pol- wyrot thunaczy się i. tym, iż biegli orzekli, 
tora mlcsląca, me pokazuJąc SIę wcale w do- że Katarzyński na skutek nadużywania al
mu, gdzie oc:zekiwała go żona i półtorarocz koholu posiada ograniczoną zdolność kon-
ne dziecko. trolowania swoich czynów. 

\IJ 
CI ie 

Piwońska Helena - to częsty gość na ła- cwajga Drzy ul. Sródmie.iskie~ i korz\-staiąc 
wie oskarżonych. Obecnie zasiadła na niej z tego, że kupiec był za.jęty klientami, śdlj,g 
po raz dziesiąty, posiadając już bagaż dzie- nęhl z lady pięciometrowy k1lpon m::lteri~ltl. 
więcit.I w3;'roków skc~zując~ch.' z któ:'y~h ?- Prześladował ją jednak pech( Ledwo wy_ 
statm.oplev:ał na oSIem mles1ęcy WlęZlcma1 szła ze Sklepu, zbliżył się do niej milicjant 
z zaW1eszemem_ . . d ł b k zał .. d h t 
Nicpoprawn~ złodziejkę nie odstf'lsz"ło to l zazą Il., Y p~ -a a, co mesIe po c us -

od uprawiania swego "zawodu". Jak wy- k1· Wszystko Sl~ wy<lało. 
nikło z przewodu sądowego, Piwońska we- Sąd surowo potraktował rccydywistkę 
szła pewnelóm dnia do sklepu ob. Rozen- i zaaplikował je'; półtora roku więzienia. 

- bęr17.ie zale7~łil 0<1 'kilKU czynników. Jeżeli 
nip natrafimy na przp<;z.kody mateTiałowe d at.· 
mo<:feryczne sądzę, Że do końca Ii •• topada 
mieszkańcy ul. Dabrowskiej ofrzymają już po. 
łqczenie tramwajowe z miastem. Mam rów
nież nadzieję, - .,dodaje nasz rozmówca -
że w pracach tych dopomogą nam sam.i miesz 
kańcy ul. Dąbrowskiej, którzy swego czasu 
zaofiarowali nawet w tym cehl swą p<Jm!,IC 
finansową. Ze względu na l>rak lud.zi, puy
dałaby nam się bard7'() pomoc przy układaniu 
toru - kończy tą uwagą :naszą lJ'ozmowę dyr. 
WawrzyńskL 

Na zakończenie waTto jeszcze dodać, fe pra 
ce związane z przeprowadzaniem lill1ił tram
wa.jowej na Stoki zakończone zostaną, ja1t 
nam oświadczył dyr. WawrzyńGk!, w 0iągu 
4 do 6 tygodni. (Kr.) 
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tylko śpies'T. po 10 ,ą 54-el Loterli Klasowe], 
któlO przyn1e.<ie nrzm' 50.000 wygranych nil' 
S1.tmę pkolo CWIERC MILIARDA ZŁOTYCH. 
Główna wygrana 2 miliony, 13 wygranych po 
mfIionie, 31 po pó/ miliona itd. 

Clqgnienie l-ej klasy już 18-go września. 
57-82-k 
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Film naukowo-oświatowy 
w zw;ązku 1. rozpoczęciem nowegl) roku 

szkolnego - w Łodzi, .odbył się ostatnio 
krajowy zjazd kierowników wojewódzkich 
Oddziałów Wydziału Filmów Oświat0wych 
Instytutu Filmowego, na którym omOWlOno 
cały szereg zagadnień, związanych z upo
wszechnieniem filmu naukowo-oświatowego. 

Uczestnicy zjazdu, analizując szczegółowo 
d'Jtychczasowe zdobycze w terenie - doszli 
do wniosku, że na odcinku pracy tej postąpi 
liśmy naprzóli Film' naukowo-oświatowy, 
jako instrument nauczama, znajduje szero
Ide zastosowanie w każdej dziedzirue wiedzy 
i nauki. 

RolQ tę doceniają przed,lawiciele świata 
nauki, którzy w pf"CY zazębiają się z Insty
b.1tem; Związek Nauczycielstwa Polskiego 
oraz całe snolpl'.zeństwo. 

• 
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Wtorel, clnia 14 'września 1948 roku 
Dziś: Podn. Krzyża Św. 
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w AZl'~mJSZE TELEFONY 
Straż Pożarna 
Urząr1 Bezpieczeństwa Publiczno 
"Głos RadC'mszczański" 
R. S. W. "Prasa" 
Powiatowa Komenda MO 
Miejski Komisariat MO 
Szpital Powiatowy 
Staroshvo Po'wialowe 

Adres Redakrji i Administracji 

"Głosu R:: ,:(}m<;z(:za~l"kjego" 
Rad()msko. ul. Reymonta nr 39. 

Administracja - telefon nr 12. czyn
na codziennie od godziny D-ej do 16-ej 

ział ł 
w 2kcj' p~ .;~tv 
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S~$!eł'zk-ej 

Członkowie ORMO naszego powiatu nie tyl
ko skutecznie strzegą bezpiec7.eństwa obywa
telskiego, ale biorą udział w akcji pomocy są
siedzkiej. 

W miejSCowości Dziepułć gm. Dmenin 
wzięło w tej akcji udz:ał 12-tu ORMO-wc6w 
na czele z komendantem gminnym ob. Szpejdą. 
Pomogli oni zebrać, sprzątnąć i omłócić zboźe 
wdow:e po zamordowanym koledze ORMO-u. 

W Boguslawicz-ach (gm. Kruszyna) n·tu 
ORMO-wców na czele z komendantem Ka
czorowskim pomogło w ak.cji żn:wnej (po
cząwszy od kośby kończąc na młocce) - sied
m:u naj biedniejszym gospodarzom gromady. 

Podobnie przedstawiała się sprawa w gmi
n:e Zamość, gdzie 48 ORMO'wCó)l, pomogło 
wszystkim małorolnym, - potrzebującym tej 
pomocy w sprzęcie i nilocce zbóż. Akcja ta 
trwała 7 dni. 

Czyn ORMO-wc6w powinien być przykła
dem .dla wszystkich, którzy znajbiedniejszego 

• swego sąs:ada za oddaną przysługę, wycią
gają ostatnie grosze. 

Rejestr 'pijaków 
Znów zatrzymano więkezą ilość pIJa

ków, którzy urządzali na ulicach gor
szące awantury. Osadzono w areszcie: 
Tomka Władysława, Radomsko. Żerom 
skiego 46, Koperta Brunon:l, Radom
sko, Jachowicza 31, Roc1 owskiego Ro
mana, gm. GidIe, Łypa Mariana, Ra-
domska, Limanowskiego' 29. . 

GtoS RADOMSZCZANSK~ 

z 
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Stare nawyki myślema mr)cno tkwią w 
ludziach, toteż mimo stałego wzrostu licz
bv kobiet zatrudnionych i to w rozmaitych 
dziedzinacn ciągle jc~zcze pokutuje tu i ów
dz ;e teoryjka o niŻSZOŚCi kobiety w pracy w 

stosunku do mężczyzny. 1 wówczas, gdy k'Jb;eta spełnfa tę samą cz;y:n-
Wyrosła IJna na tle warunków kapitali- nośc co mężczyzna, była ona l reguły mze] 

stycznych, kiedy kobietom pnw;erzano naj-l od niego wynagradzana. 
częściej . roboty pomocnicze - Jako silom Nowy stosunek do człowIeka pracy w Pol 
niefachowym i słabszym fizycznie. A nawet sce Ludowej, zmienił wiele w sytuacji k'J-

----.::.;:..----------------------------- biet. 

i 
\ a Doświadczenie, uzyskane drrlgą obserwa-

7 cji wyn ików pracy \V przemyśle, badan~a 
&. lekarskie i psychotechniczne, wykazały, ·ze 

R'Jb{)tnik fabryki mebli Nr 2 w Rudom
sku, Suda Jan, wraz z żoną i 6-giem dzieci 
w wieku szkolnym zamieszkuje we WSI 
Bart'Jdzieje Bankowe pod Radomskiem w jed 
nym pokoju z kuchnią. Właścicielerli domu 
w kt6rym ów robotnik mieszka jest ob. Ma 
ciąg, do którego równ;eż należy fabryczka 
wód gazowych i browar w Częstcchowle 
oraz kilka kamienic. Pan Maciąg, któremu 
'Jbecność robotnika w jego domu d7iala na 
nerwy, postanowił użyć wszelkich środków, 
by go usunąć z m!eszkania. Sąd Grodzki w 
Radomsku prośbę pana Macląga o wyeksmi 
t9wanie robotnika ·-:Jdrzucił. Niezrllżony tym 
Maciąg odwołał się do Sądu w Częstocho
wie, gdzie znajduia się jego liczne kamien: 
ce i. o dziwo uzyskał wyT'Jk, na mocy które 

Ktoś tu 

go robotl'ik Suda został wezwany do opusz 
czenia. za 'mowanegu przez n~ego l 'Jkal u do 
15 września br. W sentencji wyroku nie po
dano nawet powodu jakimi się kierował 
Sąd Okręgowy, orzekając eksmisję r'JGotm 
ka z mieszkania. Bez wątpienia nikt z wy 
rokujących sędziów nie zastan'Jwlł się za
pewne nad tym, gdzie ob. Suda ma miesz
kać z 6-ga dziećm!; a może przypuszczano, 
że robotnik może mieszkać na ulicy? 

Rachuby pana Maciąga zawiodą. Sprawą 
zainteres'Jwały się Zw. Zaw. w Radomsku, 
przedstawiciel Pod Rady Zw. Zaw. powie
dział nam, że nie dopuści się \V żadnym wy 
padku do cksmisji robotnika z mieszkania. 
Minęły czasy, kiedy pan kamienicznik mógł 
eksmitować n'ewygodnych mu lokatorów. 

z winił 
W Radomsku istnieje szereg poważnych J ciwe czyniki i tę politurę z produkcji usu

fabryk mebli drzewnych, produkujących me nięto. Należałoby się zainteresować, gdzie 
bJe na eksport. Ostatnio wiele-niezadowole nabywano tego rodzaju surowiec. Warto by 
nia wśród robotnic wywołała sprawa politu również na przyszłość każdą nadchodzącą 
ry. Część dostarczonej fabryce politury partię politury poddać badaniu. Zdrowie 
działała szkodliwie na zdrowie robotnic, rę- robotników nie może być narażone na 
ce pracujących robotnic pokrywały się v.ry- szwank, przez niedopatrzenie lub lekko myśl 
sypl{ą i strupami. Sprawą zajęły się właś- ność. 

w szeregu zawodów kobIety me tylko nie 
są pracownikami niższej kategori', lecz na
wet przewyższają mężczyzn. Rzecz w tym, 
by dop'Jmóc im w dobraniu właściwej pra
cy. 

Nie należy tu wpadać w przesadę, że ko
bieta nadaje się do każdej pracy na równi 
z mt;żczyzną; je;;t to WYŚWIadczeniem koble 
tom .. niedźwiedziej przysłuyl'. - Zarówno 
bowiem doświadczenie jak l zdrowy rozsą
dek mówiq, źe k'Jbieta me może spełniae 
równie dobrze, jak męźczyzna, prac wy ma 
gających dużego wysiłku mięśniowego, 
gdyż je~t niezaprzeczalme słabszą fizycznie. 
I stąd właśnie pochodzi sąd o rzekomej nit 
szej wartości pracy kobiet, że często dawa
no im do wykonania prace niewlaściwe. 

Kobiety górują natomiast w . pracach, wy 
magających zręczn'Jści, systematyczności, 
pilności. Naj liczniej są one zatrudnione w 
przemyśle włókienniczym (ok. 70 tysięcy), a 
łącznie z przemysłem konfekcyjnym - oko
b 100 tysięcy. KobIety kolejarze i tramwa
jarze, których mamy już pewną ilość, wy
wiązują się ze swych prac na równi z męt 
czyznami. Przezwyciężony został równiez 
przesąd o wyłączności zatrudnienia męż
czyzn w metalurgii, mamy zwłaszcza dośe 
duży odsetek robotnic w metalurgii lekkiej 
(co nie oznacza bynajmniej, aby praca była 
lekka) . 
Duża il'Jść, bo ok. 28 tys'ięcy kobiet pra

• • z i 
cuje w przemyśle spółdzielczym, w takich 

I działach jak: rzemiosło artystyczne, zdob-
nictwo, zabawkarstwo, przetwórczość spo

D żywcza. 

Kto chciałby p'J wyglądzie, zewnętrznym 
osądzić wnętrze kina "Wolność" w Radom
sku doznał by przykrego rozcZ'arowania. 
Istotnie z zewnątrz kino przedstawia SIę 
wcale ''Jkazale. ale starczy weJść na salę, 
starczy popatrzeć na ściany, sufit i krzesła, 
by mimowoli nasuwały się pytania. Jak 
można dopuścić do takiego ztopnia zaniedba 
nia i nier.hlujstwa? Dach przecieka na suficie 
tworzą się malownicze desenie, p'> ścianach 
zwisają porwane VI strzępy resztki reklam 

a en V at 

i plakatów, wszystko brudne i zaniedbane. 
Starczy posiedzieć kilka minut na krześle, 
by dojść do przekonania, że zebrały się tu 
pluskwy z całego Radomska. Z krzeseł Vi y
stają różne śruby i gwoździe . Trzeba siadat 
i wstawać z całą .'Jstrożnością, by nie por
wać spodni czy sukienki. 

Apelujemy do Zarządu kina, by wreszcte 
wziął sobie do serca sprawę odresturowa
nia wnętrza kina oraz by kupił nieco prosz 
ku ... D.D.T. 

ó 
" 

lurgii" 
Na wielu oddziałach produkcyjnych naj- ne, ale dyrekcja znajduje WCIąZ nowe wy

większej w Radomsku fabryki "Metalur- mówki by termin uruchomienia wentylato
gii" wydzielają się gazy, a powierze prze- rów opóźnić. Początkpwo mówiono, że trze 
pełnione jest duszącym pyłem. Należałoby ba mieć do tego odpowiednie rysunki tech
pomyśleć o zaprowadzeniu w salach fabry- niczne, teraz mówi się, że Zjednoczenie czyni 
cznych wentylacji. Ale o tym wydaje się trudności, a robotnicy na oddziałach nisz
zapomina dyrekcja fabryki. W Powiato- czą swoje zdrowie. Rada Zakładowa winna 
wej Radzie Zw. Zaw. w Radomsku Roinior- domagać się od dyrekcji fabryki natych
mowano nas że w magazynie fabrycznym miastowego zainstalowania wentylatorów 
od dłuższego C7asu leży bezużytecznie 7 no I na oddziałach. Nie poto kupuje się za dro
wo sprowadzonych wentylatorów. wentY-I gie pieniądze urządzenia wentylacyjne by 
latory te winny oddawna być zainstalowa- w magazynach zżerała je, rdza. B. 

Ostatnio kierownictwo przemysłu elektro 
technicznego d'Jszło do wniosku, że kobieta 
jest niezastąpioną siłą fachową w pracach, 
wym:lgających szczególnie precYlyjnego wy 
konania, jak np. produkcja żarówek. 

Powszechnie znanym jest fakt lepszego 
wywiązywania się kobiet z prac takich, jak 
maszynopisanie, obsługa telef'Jnu czy tele
grafu. Niewątpliwie w miarę dokonywania 
dalszych doświadczeń i pokonywani::! zasta
rzałych przesądów, znajdzie się jeszcze wIe 
le zawodów, w których kobiety okażą w~ 
dobrymi fach'Jwcami. Czemu nie miałyby 
próbować sił np. \V przemyśle precyzyjnym 
i optycznym (zegarki, gazomierze, wodomle 
.rze itp)? 

Jest też duźe pole do wykorzystani'a pra" 
cy kobiet w przemyśle chemicznym. 
Główną przeszkodą był d'Jtąd brak kwalt 

fikacji fachowych. Możliwości naszego szkol 
nictwa zawodowego nie zawsze mogły pod o 
łać zapotrzebowaniu. Dużą ir'.ldn'Jść sta
nowiła też w wielu wypadkach koniecznośe 
utrzymywania r'Jdziny. A mimo to C01'a2\ 
wiecej kobiet, zwłaszcza młodych, przecho
dzi przez różnorodne szkoły, kursa wieczo
rowe i wewnętrznofabryczne. 

1111.-1111 .... 1111_1111 IIII_I"I_II"--IIII_IIII~IIII_IIII_IIII_"II_IIII_""_""-" 

Daje się też zauwaźyć zjawisko n'Jwe -'n 

pewien odpływ do przemysłu dziewcząt "a 
małorolnych gospod'arstw wiejskich. Je'·t 
to zjawisko pozytywne, wystarcŻY wSP'J!n
nieć, że przeó wojną, jeśli dziewczęta wieJ
skie szły do m:asta, to "na służbę" lub na 
poniewierkę. . 

or ew oms u 
K S. "U!I.I1A" Z1flENIA NAZWĘ NA 

K. S. Z. Z. M. 
Wszak można środek boiska obsadzić rośnięta trawą, posiada dziury, wznie
trawą. Czy piłkatze istotnie muszą Qro sienia i kto raz po niej trenuje, tego na 
dzić za piłką po błocie, lub nurzać się zawsze odejdzie do tego chęć. Nic więc 
W piasku? . dziwnego, że lekkoatletyka jest w mie-

Boisko posiada bieżnię, a raczej jej ście kopciuszkiem, a sportowców, któ
ślad. Widać odrazu, że nikt się nią nie I rych ona interesuje można policzyć na 
zajmuje, że nikt o nią nie dba, jest za- palcach. 

Czytajcie 
" 

łos Radomszczański" 

Dużą trudność stanowi dla kobiety pracu 
jącej klJnieczność dodatkowej robot y 
czynności gospodarczych, jakle czekają ją 
po powrocie z fabryki do domu. Jest to za 
równo wyczerpujące, jak i wpływa ujemnie 
na wynik' 1Cy zaw'Jdowej. 
Wielką' ;c przyniosło utworzenie żlob 

ków, przE:. ·vli oraz ustawod3.wstwo S'J-
cjalne. 

Nie jest to wprawdzie jeszcze całkowite 
rozwiązanie. lecz jest to krok naprzód ku 
filktycznemu równouprawmenIu, jakle daje 
k'Jbiecie ustrój demokracji ludowej 

F. L. 

J ak nas informują w Pow. Radzie 
Zw. Zaw. w Radomsku dotychczasowy 
K. S. "Unia" zmienia nazwę na K. S. 
Z. Z. M. Na decyzję tę wpłynęła zła sy
tuacja finansowa klubu, który spodzie
wa się, że po zmianie nazwy otrzyma 
pewne poparcie finasowe ze strony 
Z. Z_ M. K. S. "Unia", dawniej 
jeden z na]1epiej rozwijających się 
na terenie miasta klubów wyrCllTIie ob
niżył swe loty. II_II"~IIII __ "II-IIII-"II-IIN-I"I-"II-IIII-IIII-IIII-II11_1111_11"_I I II_I"I_III_I"I_t'II~IIII_1111 IlIIIIIIIIIiIIII 

Ostatnio treningi w lduhie objął by
ły gracz ligowej ,.Crac)vii" prof. Po
świat, tak że _należy spodziewać się, że 
drużyna piłkarska klubu znów wróci 
do swej dawnej formy. 

o BOISKO TRZEBA SIĘ TROSZCZYć 
Przygody 

Jasia 
Boiska nie można bez końca eks plo a

tvvvać, nie robiąc wkładów, nie przę
prowadzając niezbędnych prac konser
wacvjnych. Typowym tego przykładem I 
jetit, znajdujące się w centrum miasl.a W' . .. 
boisko kIu~u fabrycznego ,,~ctalurgii':. I er c I P I ę t Y 
Jedyne bOIsko po bokach Jest poros-
nięte trawą, środek natomiast to naga WRlII',lm:.l'II'I~~ 
ziemia, która w dnie słoneczne zamie-
nia się w głęboki na 15 cm. piasek, a w 
czasie deszczu w bajora i kałuźe. 

Ciekawa książka! Przeczytałem 

cały rozdział! 

Dziś drugi 
rozdział! 

Do widzenia! Dzisiaj dokończę! 
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TEJlTRY 
Państwowy Teatr Wojska Polskiego 

Dzis o godz. 19,15 arcydzieło komedio
pisarstwa francuskiego, p. t. "GRZEGORZ 
DYNDAŁA", Molier'a. Przeldad Boy'a-Że
leńskieg'0. Reżyseria Damuty P:ietraszkie
wicz. 

TEATR POWSZECHNY 
Codziennie o godz. 19,15 "Lisie Gniaz

do" z udziałem Ireny GRYWI~SKIEJ i Ka
rola ADWENTOWICZA. 

TEATR "SYCENA" Traugutta 1 
Dziś o godz. 19.30 komedia p. t. "Dobrze 

skrojony frak"_ 

TEATR KAMERALNY DOMU ZOŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 34 

~ i codz. o g. 19.15 sztuka C. de Pe)n"et 
Chapuis .. Niebo,,?"z~li;: 10,'1 Pi~" w reżyserii 
Janusza Warneckiego. Udział biorą: Hanna 
Bielicka, Krystyna Ciccho111Rka, Halina 
Głuszkówna., Czesław Guzek, Irena Horecka 
Wanda Jakubińska. Janusz Jaroń i Mich~ł 
Melina. Dekoracje Stanisława CeO'iel-·-'~go. 
KaSa czynna od 11 d') 13 i od 15, tel 123-02. 

Teatr Komedi" l\luz~cznej "LUTNIA" 
PiotrliOwska 243 

Dziś i dni następnych o godzinie 19,15 
"Cnotliwa Z,uzanna", operetka w 3-ch ak
tach J . Gilberta. 

Bilety wcześniej do nabycia ul. Piotrkow 
ska 102, a od godz. 17-ej w kasi P. teatru. 
W ni.edzielę kasa teatru czynna od godz. 
11-ej. 
LETNI' TEATR "OSA" 

Zachodnia 43, tel. 140-09 
Codziennie o 19.30 w nied!rlele , święta 

o 16-te i l 19}0 kome<l.ia muzyczna pt. 
"ROZKOSZNA DZIEWCZYNA" 

z H. Makowską w roli tytułowej. Zniżki 
ważne. Widownia szczelnie chroniona przed 
chłodem. 

."'NA 
ADRIA.- "Biały Kieł" 

godz. 18, 20 w niedz. 16. 
film qOZJW'0lony dla młodzieży 

BAŁTYK - "Tajemnica Wywiadu" 
godz. 17, 19 21 w niedz. 15. 
filn: nied0z117olo'llY dla młodzieży. 

BAJKA ~ "Tajemnica nocy wigilijnej" 
godz.. 17,30, 20, w uiedz. 15. 
film dozwolony dla młodzieży 

GDYNIA - "Pro~ram aktlw.lności krajo
wych i zagran.icznych Nr 29'" 

qOrlz II. 12. 11. Hi. 17. 18; 19, 20, 2f 
HI';1. (dla młodzieży) _ "Chłopiec z przeł}
. mieścia" 

godz 16, '8, 20 w niedz. 14 
MUZA - .,Lekkomyślna siostra". 

god7,. 18, 20 w nieclz. 16 . 
I'OLON1A _ ,'siostra lokaja'" 

godz. 16. 18.30. 21 w niedz. 13.30 
PRZT<~DWIOSNIE: - "Statek pułapka" 

god'l 1'l. 20 w niedz. 16 
film dozwolony dla młodzieży 

FOBOTNIK - "Szalony lotnik" 
godz t6.30, 18.30. 20.30 w njedz. 14,0 
film d:nwolony dla młodzieży 

ROMA - "Dragonwyck" 
godz. 18, 20.30 w niedz. 15.30 
film 'niedozwolony dla młodz.ieży 

REKORD - "Bolero" 
gorh:. 18.30. 20,30, w niedz. 16.30 

S1 YLOWY - "ZlciOrE: lata" 
godz. 16, 18.30, 21 w nie dz. 13.30 
f ,lm dozwolony dla młodzieży 

ŚWIT - "Miasto bezprawia" 
goif~. 18, 20 w niedz. 16. 

fIlm dozwolony (·d lat 18 
TĘCZA _ .,8iostra lol,aja" 

godz .. 15.30, 18, 20,30, w niedz. 13. 
TATRY (w ogrodzie)-"Cygańska miłość" 

godz. 15,30. 18. 20.30 w niedz. 13. 
fi:,n niedozwolony dla mkdzieży. 

WISŁA - "Cygańska miłość" 
godz. 16, 1.8.30 21, w niedz. 13.3C 
fUm niedozwolony dla młodzieży. 

WŁó{{NIAUZ - "Siostra lokaja" 
gadz. 16, 18,30, 21, w niedz. 13,30. 

WOLNOść - "Tajemnica wywiadu" 
godz. 16.30, 18 30. 20.30 w niedz. 14.30. 
film ~'~·''lzwolr,.,v dla m1on 7,ieży. 

ZACHĘTA - "Krążownik Wareg" 
'~U('7 1830. 2030. w nieclz. 16,30. 

Nr. 252 

Nic rozerwie u§ci§"u ll'c" dło ... i ••• · 

utrwala się sojusz ro otniczo-ch opski 
GDAŃSK (obsł. wł.). Blisko 20-tysięczne pów na zielonej murawie stad:onu. Wśród 

rzesze widzów przyglądały się w I)iedzielę burzliwych oklasków przedefihwały delega 
popis'owi 1.5o'tl sportowców, pudczas tego- cje wszystkich towarzystw sportowych i klu 
rocznego święta sportu W Gdańsku. Po raz bów. Po zakończeniu barwneg.o przemarszu 
pierwszy w h ist'Jrii sportu po],kiego, wzięły na b<isko wbiega zawodnik niosący poch'ld
w nim udział zespOły w:ejskie. nię zapaloną od znicza, płonącego na We-

Defilada zawodników otworzyła to wiel- ..sterplatte. OlImpijczyk, Łomowski, przej-
kie świę,to zbratania się rob(Jtni~ów i chlo- muje poch0dnię i przy dźwlękach Hymnu 
~~~~~~~------~~--~.--~~--------~--------------~------

olno sprzedawać więc • 

niż jest siedzących mie' sc na trybunie 

Narodowego zapala zntcz. Flagę państWOWI! 
i Gdańska wciągnął na maszt drugi olim
pij' zyk, AntkIewicz. 

Z kolei nastąpHo rozdan'e nagród zesp,o
łom powiat')wym za udział w biegu narodo 
wym, po czym wojewoda Zrałek wręczył 
przedstawicielom ludowych zespołów sporto 
wych asygnaty. uprawniające do odbi0ru 
sprzętu sportowego, zakupionego z dobro
wolnych ofiar rOh'ltn.lków i rojników woj. 
qda(l~kiego oraz dotacji Związku Samopo
mocy Chłopskiej. .ogńlrm rozdano sprzętu 
sportowego na s.umę przekraczającą 2,500.000 
złotych. 

Po defiladz'e odbyly się pokazy sportow.e, 
podcza~ których sportowcy mias1Ja i wsi za-

Jesteśmy jeszcze pod wraźeniem meczu Porządkowi nie mogli nic zdziałać,' tym Podczas 
piłkarskiego Kraków - Łódź. Jednak tym bardziej, że widzów napłynęl.a rekordow'!l demonstrowali swoją sprawn0SC. 
razem mowa będzie nie' 0 grze zawodników w tym sezome liczba - około 20 tySięcy. pokazów na boisko wbiegły sztafety żol
a o publiczności, 0 tej z miejsc. siedzących. Zdaniem naszym należy temu złu jak naJ- nierzy WOP, junaków SP i sztafety kolar-

Faktem jest, że organizatorzy (w tym wy rychlej zaradzić; na razie przez sprzedaż skie harcerzy. Sztafety przywiozły urny li 

padku ŁOZPN) sprzecl::li w:ęcej biletów tylko takiej ilości biletów, ile jest miejsc, a ziemią zebraną na pobojowiskach i obozach 
na trybuny i m iejsca siedzące przed try- potem p'Jmyśleć {) budow.e trybun i miejSC jeńców. Na zakończenie uroczystości woje-
bunami niż było mieJsc do teg.:> przeznaczo siedzących na wałach. woda gdański Zrałek wygłosił przemówi e-
nych. Widzowie, którzy nadeszli n ieco póż W przeciwnym razie będziemy ciągle I nie w którym wezwał sportowców Wy brze 
niej nie mieli już zarezerw'Jwanych- miejSC. świadkami awantur jak to miało miejsce w ża do ' dalszej pracy nad p0dniesieniem 
Siedzieli tam już inru. niedzielę . sprawności fizycznej. 

----=-~--------------------------------------------~--------~-------------• o , • e o I Be w B 
ale niespodzianki na torz.e trafiają się bard~o często ... 

Jutro o godzinie 17, przed kaS'ami toru 
helenowskiego zbierze się niewątpliwie 
tłum zw()lenników kolarstwa, aby być 
świadkami zaciętej walki cZ0łowych na
szych długodystansowców o zaszczytny ty
tuł mistrza ' Polski w wyścigu na 50 kilome
trów. KoszulkI z białym orłem bronić bę
dz;e łodzianin, Jerzy Bek, a zdobyć będą ją 

chcieli zapewne wszyscy, którzy jutro sta
ną na starcie. Chcieć, to nie od razu jednak 
znaczy móc. NajWIększym na s zyh::t , a przy
puszczamy, źe nie tylko naszym, ale wszy
stkich - jest sam obrońca tytułu. Bek, w 
ostatnim wyścigu amerykańskim, rozegra
nym w konkurencji polsko - czeskiej udo
wodnił P') raz niewtadomo już który, że w 
wyścigach torowych na dłuższych dystan
sach, w których dominującą rolę odqrywają 

!iport UJ HO 

finisze, jest właściwie bezkonkurencyjny. 
Niespodzianki jednak, zwłaszcza na torze 
zdarzają się często, lekkomyślnie więc byb 
by już z góry dekorować Beka koszulką 
mistrzowską. 

UWAGA NA WARSZAWĘ! 
Kogo możemy zaIJczyć do naj groźniej' 

szych jeg') konkurentów? Przede wszystkim 
niebezpiecznym moźe być niedawny rekor
dzista Polski na 4 km - Gabrych, który 
niewątpliwie będzie chciał "pomścić" kró'~. 
ki źywot swego rekordu (pohił go w!aśn;e 
J. Bek, przyp. red.) no i jak z"iykle ko-ali<'l1! 
warszawska z Wr7.eslńs~irn. Ezeźnickim, 
Napierałą, Kapiakiern l Siemiń. kim na cze
le. War~zawiacy będą niebezpieczni tylk') 
dlatec-o. że potrafią oni wspólnymi siJoamI 

Mistrzostvł pilk'arskie kół Gwardii 
W odbywajacych się rozgrywkach piłkar 

skich kół Z. S. "Gwardia" w ubiegłym ty
godniu zanotowano następujące wynild: 

Koło Nr 5 - Koło Nr 13 wynik 11:0 
Koło Nr 9 - Koło Nr 10 wvnik 4 :0 

Utino j hor" ••• 

Nowak nie będzie grał 
w reprezentacji Krakowa 
KRAKÓW. (ob81. w1.). Na wniosek kpt. 

związkowego Zarząd KOZPN -u powziąl 
uchwałę, na mocy której wielokrotny re 
prezenWt.nt Krakowa, Nowak (Garbarnia) 
skreślony zostal z listy reprezentantów 
Krakowa. 

Nov,rak odmówił udziału w grze na zawo
dach Kraków - Poznań o puchar Kałuży 
VI czerwcu br., przedkładając zdjęcie rent
genologiczne, które miało dowieść, że No 
~'1\{ ma pękniętą kość w nodze. Nowak 
grał jednak w 3 dni później w barwach 
swego klubu (Garbarnia), a przeprowadzo
ne dochodzenia wykazały, iż zdjęcie byłe 
nipaktualne. 

Koło Nr 14 - Koło Nr 15 wynik 2:1 
Koło Nr 3 - Koło Nr 8 wynik 5:0 ~ 
Koło Nr 4 - Koło Nr 11 wynik 1:0 
Koło Nr 6 - Koło Nr 12 wynik 2:0 
Koło Nr 16 - Koło Nr 2 WYnik 6:0 
Koło Nr 7 - Koło Nr 1 wynik 4:0 
Prowadzenie w poszczególnych grupach 

objęły Koła Nr 3, 6, 9, i 16 Kompania Ru
chu. W ciągu bieżącego tygod.nia następuje 
przerwa w rozgrywkach, natomiast odbęrlą 
się spotkania w pil1f e slrttkową o drużyno
'vego m'strza Z.S. "Gwardia". . 

ale'l1darzyk spotkaJl przE'widuje środa: 
15.9.48 r. 

1 5PoLkanie godz. 10.00 Kolo N1:' 5 - Ko
lo Nr 16 

2 spotkaalie godz. 10,15 Koło Nr 2 - Ko 
ło Nr 12 

3 ~potkanie godz. 11,30 Koło Nr 4 - Ko 
ło Nr 6 ' 

4 sp<Jtkanie godz. 12,15 Koło Nr 1 -'Ko 
ło Nr 13 

5 spotkanie godz. 13,00 Koło Nr 8 - Ko
ło Nr 9 

6 spotkanie godz. 13,15 Kolo Nr 10 - Ko 
lo Nr 11 . 

7 spotkanie godz. 14,30 Kolo Nr 7 - Ko
lo Nr 14 

walczyć i pomagać do zwycięstwa jed1lemu 
ze swoich kolegów, czego me zaobserwo
waliśmy, niestety, do tej p·0ry u łodzian. 
Nje ulega wątpliwości, że tak jak w wyŚCI
gach amerykańskich, warszawiacy będą prO 
bowali udeczek, gdyż tylko one będą mo
gły przynieść im zwycięstwo nad szybszym 
od nich Bekiem to też Bek me będzie miał 
łatwego zadania i będzie muslał naprawdę 
mieć się bardz0 na h-aczn')śC1, aby nie utra
cić swej koszulki. , 

UJR.ZYMY TEZ NARYBEK 
Wyścig glówny, () mis rzostwo PGlsk'i na 

50 l{m, odbf'dzjp s'q na prze~tnenj 125 okrą 
7.f'ń loru. pnprzed7ą go jf'clTJak jeszcz"! wys
cigi dla tak zwanych "kartk0wiczów" czyll 
ncn.zego narybku torowego. 

.JUTRO WSZYSCY O GODZ. 17-teJ 
NA TORZE HELENOWSKIM 

W związku z zawodami jutrzejszyml, kt6 
re z pewnością dostarczą wszystkim zwolen 
!tikom kolarstwa znów wielu zdr')wych em~ 
cj'i, organizatorzy ich Łódzki Okręgowy 
Związek Kolarski (obok piłkarskiego, jeden 
z najbardziej aktywnych związków w Ło
dzi) czyni odp')wiedzialnyml kierowników 
sekcji kolarskich klubów zrzeszonych w na 
szym okręgu za dopilnowanie, aby wszyscy 
zawodnicy zarówno licencjonowani, jak I 
posiadający karty wyścig'0we stawili się 
jutro w Helenowie n godz. 17. 

KASY OTWARTE OD GODZ. U-teł 
Aby uniknąć lutro zbyt wielkiego tłoktl 

pr;;;;v kasach. pnż'lda.1 e byloby, aby publiC2. 
nnść za .... ratryw8J~ ~ię wcześnie.; w bilety 
wstepu, które będzie jui można nabyć w 
kasilch od godzniy J4-ej. Co do pogody, 
maml wrażen.ie, źe nie popsuJe ona jutro 
szyk'i k0larzom. Gdyby jednak zawjodłk! 
(a potrafi ona czasami zawieść na równI 7, 

faworytami toru) - zawody przełożone zo 
.staną na dzień następny. 

ODPOCZYNEK NA BOISKU 

Co u~'q!izgDJ" przez radio 
8 spotkanie godz. 15,1~ Kolo Nr 3 - Ko

ło Nr 15 
Rozgrywki w siBtkówkę odbywać się b0-

dą na boisku D.K.S. przy ul. Nawrot. 'Tm
nic'; przeprowadzony zostanie systemem 
pucharowvm co pozwoli wyłonić cztery ze
snnl". które z kolei w ramach święt.a M. O. 
rozeg-rają fina systemem tJIllllktowym o t y

Program na wtorek 14 września 1948 rolm I meteorologiczny, 21.00 DZIENNIK, 21 50 
12.04 DZIENNIK. 12.09 Muzyka, 12.25 Mu- Skrzynka techniczna, 22.00 Ml?'zyka, tanecz
zyka węgierska, 12.45 (L) l) -P'lmieszczenie na" (płyty), 22,45 (Ł) Koncert zyc~en fcz. I), 
dla niosek, 2i Współzawodnictwo pracy w 22.08 (~) O.mow. progr. lok. na Jutr'), 23.00 
rolnictwie, 13.00 Koncert rozrywkowy, 13.45 Ostatme wiadomoścI, 23.10 Muzyka tanecz
Cezar FRANCK, 14.30 (Ł) Z dZlSiejszej pra- na (płyty~ , 23.~0 Program na Jutro, 23.39 (Ł) 
sy, 14.35 (Ł) Arie operowe oraz pieśni i pio K.oncert z~czen (cz. II), 0.30 (Ł) Zakoncze-
senki k')mpozytorów włoskich - śpiewa me audycJI i HYMN. 

t··l' mi strza koła. 

Gwiazda -- ZKS 0:0 
Umberto Urbano (płyty), 15.05 (Ł) Felieton 
sportowy, 15.10 (Ł) 'Kwadrans muzyki lek
kiej, 15.25 (Ł) Skrzynka ŁRR, 15.30 Groch 
z kapustą - audycja słowno-muzyczna dla 
dzieci, 15.50 Skrzynka ogólna, 16.00 DZIEN
NIK, 16.20 Odbudowa Warszawy, 16.30 Kon 
cert p')pularny, 17 00 (Ł) Awantura w Ari
zonie - słuchowisko, 17.45 Gramy w sza
chy, 18.00 M3wi Wystawa Ziem Odzyska-
nych, 18.05 UlubionE melodi~ 18.45 Jak zo 
stałem pisarzem, 19.10 (Ł) Audycja słowno
muzyczna pt. "Meteor Antonio C'lrtis gwia 
zda Nino Piccaluga", 19.30 Emancypantki, 
19.45 Muzvka radziecka. 20.58 Komunikat 

, 

Program na środę 15 września 1948 .rano: W niedzielę żKS "Gwiazda" rozegrała 
5.00 (Ł) Polonez - powitanie, omów. pog0- towarzyslPe spotkanie piłkarskie z ŻKS-em 
dy i ważn . audycji dnia, 5.05 (Ł) Muzyka (Warszawa). 
poranna z płyt, 5.20 Międzynarodowy kon- Przez cały czas przewagę posiadała 
cert wymienny z Katowic, 6.05 Muzyka po- Gwiazda, tylko bramkarz gości wypożyczo. 
ranna (płyty), 6.16 DZIENNIK, 6.30 Muzy- ny z B klasowej drużyny warszawskiej _ 
ka, 6.50 Program dnia, 7.00 Skrót wiad. uchronił gości od porażki. 
dziennika porannego, 7.05 Przegląd . prasy Z "Gwiazdy" na wyróżnienie zasłużyli: 
stołecznej, 7.12 Muzyka, 7.20 (Ł) Przetwory Domankiewicz, Rozencwajg i Tyder. 
jarzyn')we, 7.30 Muzyka, 8.20 Anna Prole- o 

tariuszka, 8.35 Muzyka, !l 35 Informacje Ciekawej naogół grze, chwil <l mi jedn",l, 
ogólnopolskie, 9.00 Skrzynka PCK, 9.10 CŁ) prowadzonej zbyt ostro pr..zyglądalo się 
Komunikaty. około 1.000 widzów. 

.W czasie przerw pomiędzy konJmrencJami 
mIlo jest rozluźnJć mięśnie na zielonej mura
wie boiska. 

Le ho" on tlet ul~,. -CSR -- Belgia 96:80 
Pl,{AGA (nbsł. wł.). Rozegrane w Pradze 
D11ędzypanstwowe spotkanie lekkoatletycz
ne, C.zechosłowac.ia - Bel~J. zakończyło się 
zwyclęsiwem lekkoRtletów czechosłowac
kich w siosunku !-l6 ~80. 
D-019022 




